
PANORAJ\tIA VVOJEVVÓDZTVV A PRZE1VIYSKIEGO 
- tak można okreśić zestaw publikacji w każdym numerze naszego czasopisma 

• 
Nr 19 · 8 PAŹDZIERNIKA 1991 r. TYGODNIK ZALEŻNY (OD CZYTELNIKÓW) CENA 1300 zł 

o występie 
"CZERWONYCH GITAR" 

czytaj na str. 5 

"Zapiski więzienne" 
w przemyskim 

Centrum Kulturalnym 
W niedzielę, 29 września, na scenie Centrwn Kulturalnego 

w Przemyślu aktorzy Teatru "Ochota" z Warszawy zaprezen
towali widowisko teatralne oparte na wspomnieniach kar
dynała Stefana Wyszyńskiego z okresu Jego aresztowania 
i pobytu w miejscach odosobnienia, aż do uwolnienia w 1956 
roku. W roli kardynała wystąpił popularny artysta scen 
warszawskich Jan M a c h u I ski. 

(Fud) 

• 
"Zeby było normalnie" 

Okna wystawowe dawnego empi ku w Przemyślu, przy
strojone zostały dużą ilością drogocennyc~ plakatów wybor
czych Porozwnienia Centrwn z hasłem: "Zeby było normal
nie". 

Sk,ojarzenie hasła z ruiną placówki kulturalnej, administ
rowanej przez Przemyskie Towarzystwo Kulturalne, w któ
rym prym wiodą działacze PC, daje dużo do myślenia. 

A może tak ma wyglądać nonnalność? 
ZEZ 

W zamku - opera 
Decyzja zapadja. Gospodarzem przemyskiego zamku bę

dzie Warszawska Opera Kameralna. Stosowne porozumienie 
w tej sprawie podpisali ostatnio w Warszawie: wojewoda 
warszawski, wojewoda przemyski oraz przedstawiciele Mi
nisterstwa Kultury i Sztuki i Ministerstwa Spraw Zagranicz
nych. Natomiast dyrektor WOK Stefan S u t k o w s k i 
mianował Marka C y n kar a kierownikiem (reaktywo
wanej po paru latach) filii w Przemyślu. 

Podpisanie porozumienia nie oznacza niestety, że zamek 
natychmiast tętnić zacznie życiem. Potrzebne są niemałe 
fundusze na dokończenie, najdłuższego bodajże w dziejach 
miasta, remontu. A co dalej - zobaczymy. 

(zs) 

SUPEROKAZJA !!! 
TANIEJ NIE MA NIGDZIE! 

Chcesz spędzić tydzień na Kaukazie? Przyjdź do nas! Pośredniczymy w sprzedaży atrakcyjnych 
wczasów w PIA TIGORSKU, jednym z najpiękniejszych kurortów Kaukazu. 

Bezpłatny przejazd wagonem sypialnym z Przemyśla, pobyt i pełne wyżywienie w luksusowym hotelu (pokoje 2-osobowe z łazienką 
i kolorowym telewizorem), wycieczki na Elbrus, do Kisłowodska, przełęczy Gum Baszy, degustacje win, variete. 

I to wszystko za 1 MILION złotych! 
' POCl~tek turDll'iU - 16 października (zgłoszenia do 11 października). Kolejne turnusy - w zależności od liczby chętnych - co 10 dni. 

NIE PRZEOCZ OKAZJI! POWIEDZ ZNAJOMYM! 
Czekamy na Ciebie w redakcji "POGRANICZA" przy ul. Waygarta 8 w Przemyślu, tel. 30-22 

PRZYJDŹ JESZCZE DZIŚ! 

WARTO 
PRZECZYTAĆ: 

• O rzetelności 
informacji 
prasowych 

• Rozmowa 
(nie) intymna 
ze szlabanem 
granicznym 

(str. 2) 

(str. 3) 

• Jarosław miastem 
targowym? 

(str. 4) 

• "Publikator" 
pokonał policjantów 

(str. 6) 

• Replika kandydata 
na posła Zbigniewa 
Bortnika 

(str. 7) 

• Rozmowa 
z komornikiem 

(str. 9) 

• Dziś w przemyskim 
więzieniu 

• Pamiętnik 
alkoholika 

• Dlaczego 

(str. 9) 

(sir. 10) 

w "Pograniczu" 
mało ogłoszeń 

z Przemyśla? 
(sir. nr 

• MiloŚĆ 
pod prysznicem 

(sir. 12) 

SALON HANDLOWY PRZEMYŚL, ul. Sportowa 7, tel. 33-60 

oferuje meble, sprzęt RTV, odzież oraz a.rtykuY1.J Spoż1Jweze 

_"~it'Hi~ 
. . PRZEMY L, ul. ZWM 17 , 
GrE~DA MEBLOWO~TELEWIZYINA (świetlica "RESBUDU") 



Dać świadectwo prawdzie 
Niżej zamieszczamy teksty dwóch pism: Przewodniczllcego I Wojewódzkiego Kongresu Porozumienia Centrum do 

redakcji ,,Nowin" i "tycia Przemyskiego" oraz SpoIecznego Komitetu Obrony Polskiego Kościoła Karmelitów 

w Przemyślu do Zarzlldu Wojewódzkiego Porozumienia Centrum. Tekst skierowany do wymienionych redakcji nie 

został przez nie opublikowany. 

W liście do "Pogranicza" autorzy powyższych tekstów piszą m.in.: "Pragnąc dotrzeć do mieszkańców naszego miasta 

z prawdziwą i rzetelną informacją, zwracamy się do Waszej Redakcji, gdyż zarówno "Nowiny "jak i "Życie Przemyskie" 
okazały się być nieobiektywne, sterowane przez osoby i ugrupowania będące narzędziem sil wplywowych. Kiedyś gazety te 

były organami PZPR, a dziś służą ślepo innemu panu. Widać, że nie uzyskały one niezależności i nie uznają rzetelności 

w informowaniu czytelników. Można i tak, ale czytelnicy mają prawo o tym wiedzieć!" 

Przemyśl, dnia 17 sierpnia 1991 r. 

ZalZlld Wojewódzki 

Porozumienia Centrum 

w Przemyślu 

Przemyśl, dn. 16.08.1991 r. 

Redakcja ,,Nowiny" 

"Życie Przemyskie" 

Spokczny Komitet Obrony Polskiego Kościoła Km

melitów w Przemyślu wyraża zdecydowany sprzeciw wzglę

dem zajętego przez Wasz Zarząd i opublikowanego w pra

sie przez przewodniczącego Marka KUCHC/ŃSKlEGO 

stanowiska w sprawie działałności naszego Komitetu. 

W Waszej Gazecie z dnia 13.08.1991 ("Nowiny") i 14.08.91 ("tycie 
Przemyskie") ukazało się oświadczenie Zarządu Wojewódzkiego partii 
"Porozumienie Centrum" w sprawie Spolecznego Komitetu Obrony Pol
skiego Kościoła Karmelitów w Przemyś/u. Jako przewodniczący I Wojewó
dzkiego Kongresu PC w Przemyślu odbytego w dniach 2.02. i 23.02.91, 
stwierdzam, że oświadcze,!ie takie (jeżeli zostało podjęte?) jest z mocy 
statutu PC nieważne, ponieważ Wojewódzki Kongres PC w dniu 23.02.1991 

Komitet zaprzecza twierdzeniu jakoby kierował obrai

liwe oskarżenia pod adresem Ordynariusza Diecezji Prze

myskiej. Stoimy nadal niezmiennie na stanowisku słuszno

ści obrony polskiego kościoła Knnnelitów. Naszychjedno

znacznych i zdecydowanych wystąpień w obronie kościoła 

nie wolno określać mianem "obrailiwych oskarteń ". 

r. przyjął oświadczenie następującej treści: 
"Wojewódzki Kongres PoroZllmie"u, Cen/rllm w Przemyślu wyrata 

dezaprobatę dla decy,)i lrierarcloii kościelnej o przekazanill kościoła 0.0. 
Karmelitów Bosych w Pr:emyślll cerkwi Bizantyjsko- Ukraińskiej. Wojewó
dzki Kongres PC w pełni popiera dąiellia Społecznego Komitetu Obrony 
Polskiego Kościoła 0.0. Karmelitów mające na celu niedopuszczenie do 
realizacji tej kruwdzącej decy;ji". 

Ponadto stwierdzamy, że zajęte przez Zarząd PC stano

wiskojest nieważne wobec uchwalonego przez Wojewódzki 

Kongres PC w dniu 13.01.1991 r. oświadczenia o poparciu 

Treść oświadczenia zamieściły przemyskie gazety. Oświadczenie Kon
gresu może być cofnięte jedynie przez Kongres. 

Natomiast dziś, po zakończeniu akcji protestacyjnej na Knrmelu, takie 
działań Społecznego Komitetu Obrony Polskiego Kościoła oświadczenie Zarządu Wojewódzkiego PCjest bezprawnym aktem rozpacz-

Knrmelitów. Zarząd n/e ma prawa zmieniać uchwał Kon- liwego poszukiwania poparcia dla miejscowego PC ze strony tej części 

gresu, nawet d/a uzyskania poparcia biskupa w zbliżających 

się wyborach do par/amentu". 

hierarchii kościelnej, która przeciwna była Obrońcom Kościoła. Nie sądzę 
jednak, aby te rozpaczliwe poczynania znalazły uznanie wśród wyborców, 
gdyż świadczą one jedynie o podwójnej twarzy przemyskich działaczy Pc. 

OInymU,M: 

l. Adresat 

Jestem zadowolony, że w porę zrezygnowałem z członkostwa w tej partii. 

2. Ordynariusz Diecezji 

3. Prasa 

Za Komitet: 

(12 podpisów> 

Stani9law Żółkiewicz 
ul. Ujej9kiego 3/9 
37-700 Przemyfil 

PAMIĘĆ O BOHATERACH WRZEŚNIA 
Gen. Józef Kustroń 

21 Dywizja Piechoty Górskiej, 

dowodzona przez gen. bryg. Józefa 

Kustronia, miała bronić przed hit

lerowskim najazdem rojonu Śląska 

Cieszyńskiego. Po dwutygodnio

wych, ciężkich bojach i przemar

szach, by wymknąć się z okrążenia, 

znalazła się na ziemi lubaczowskiej, 

w rejonie Moszczanicy, Cewkowa, 

Dzikowa Starego. Miał być dzień 

na odpoczynek, reorganizację dywi

zji. Ale go nie było. Gen. J. Kustroń, 

zawsze posłuszny rozkazom przeło

żonych, i tym razem chciał jak naj

lepiej wykonać polecenie gen. K. 

Sosnkowskiego - dowódcy Frontu 

Południowego: "Możliwie bez zwło

ki podjąć marsz na odsiecz Lwowa ". 

Na swojej drodze jego dywizja spot

kała się pod Dachnowem z oddzia

łami 45 Dywizji Piechoty z Linzu, 

dowodzonej przez gen. Friedricha 

Maternę. Rozpoczęła się walka. 

Niemcy ponieśli duże straty. Było 

wielu zabitych i rannych. Nadciąga

ły hitlerowskie posiłki z Jarosławia. 

21 DPG została okrążona. Pomoc 

6 DP gen. B. Monda nie nadchodzi

ła. Klinem, między te dwie polskie 

dywizje, wcisnęła się niemiecka 28 

DP. Oderwanie się od przeciwnika 

było niemożliwe. W dwudniowych 

walkach (15-17 września) pod Da-

2 

chnowem, Futorami, Zabiałą, Sta

rymi Oleszycami Dzikowem 

- podhalańska dywizja została 

rozbita, ale zadała nieprzyjacielowi 

wielkie straty. 16 września Kustroń 

został ranny. Nie dał sobie zrobić 

opatrunku. Nie przyjął propozycji 

wycofania się w spokojniejsze miej

sce. "Zostaję przy dywizji i zginę 

razem z ostatnimi jej żołnierzami" 

-- powiedział. Z resztą sztabu i żoł

nierzami ochrony przebijał się z Pie

rożków ku lasom Moszczanicy. Na 

polanie Koziejówki pod Ułazowem 

został 17 września o godz. 14.45 

śmiertelnie ranny. Jak wspomina 

por. Kożuchowski - "Mimo ost

rych wystąpień Niemców, wszyscy 

zebraliśmy się wokół jego ciała. Pła

kaliśmy bardzo, były to łzy żalu za 

tym, który ożywial niezłomnym du

chem całą dywizję. Dla nas, pod

władnych i współpracowników, pozo

stanie na zawsze przykładem jak 

żyje, dowodzi i umiera dowódca". 

W 52 rocznicę śmierci gen. J. 

Kustronia, z inicjatywy koła kom

batantów w Oleszycach, w uroczym 

zakątku Horaj, odbyła się patrioty

czno-religijna uroczytość. Po powi

taniu przez burmistrza miasta i gmi

ny Oleszyce Aleksa~dra Michals

kiego licznie zgromadzonych, kom

batant Józef Rokosz przypomniał 

wkład żołnierza polskiego wostate

czne rozgromienie Niemców. Przy-

pomniał także agresję ZSRR na 

Polskę, bohaterską śmierć oficerów 

zamordowanych w Katyniu, Kozie

lsku i Starobielsku. 

Za wszystkich poległych w czasie 

II wojny światowej mszę św. przy 

obelisku i pod brzozowym krzyżem 

odprawił ks. Henryk Rząsa. Dele

gacje kombatanckie, zakładów pra

cy i instytucji oraz młodzieży złoży

ły u stóp obelisku wiązanki kwia

tów. 

Należą się słowa uznania dla 

Nadleśnictwa w Oleszycach za 

utrzymanie tego terenu w należy

tym porządku i estetyce. To także 

dowód pamięci o tych, którzy od

dali swe życie w obronie Ojczyzny. 

Płk Stanisław Dąbek 

Jego nazwisko stało się symbo

lem wojny obronnej 1939 r., sym

bolem bohaterstwa, wierności ho

norowi żołnierza polskiego, wpisa

no je również do Pocztu Pamięci 

Narodowej, w którym znajduje się 

112 postaci godnych wiecznej pa

mięci. Jego imię nosi statek, Morski 

Pułk w Gdyni, ulice, szkoły jedną 

z nich jest Szkoła Podstawowa nr 

l w Lubaczowie. 

Urodził się w 1892 roku w Nisku, 

wychowywał w Dąbkowie, do szko

ły ludowej uczęszczał w Lubaczo-

Konkurs dla kioskarzy i czytelników 

Z "Pograniczem" 
na. II Kaukaz i do Paryża 

Tak, tak, Drodzy Czytelnicy - to nie żaden blef, tylko niepowtarzalna 
szansa, by spędzić tydzień w uroczym zaklltku Kaukazu czy też zobaczyć Lu"r 
i wieżę Eine'a. Przykro nam wszakże, że te gratisowe (tak!) wycieczki 
w odległe strony są tylko trzy, a pojadą na nie ci kupcy-kolporterzy Gak się 
urzędowo nazywają), którzy najlepiej sprzedają nasze wspólne dziecko, czyli 
TYGODNIK ZALEŻNY OD CZYTELNIKÓW "POGRANICZE". 
Wspominając o czytelnikach mamy na myśli także kioskarzy, bo wierzymy, 
że nie tylko sprzedają, ale także znajdują chwilę wolnego czasu, by tygodnik 
przynajmniej przejrzeć. 

Ale do rzeczy. Ogłosiliśmy konkurs dla wszystkich kioskarzy. Jedl1ll 
wycieczkę na Kaukaz przeznaczamy dla tego sprzedawcy z województwa, 
który sprzedaje najwięcej "Pogranicza". Aby jednak ci, których kioski są 
zlokalizowane w mniej ruchliwych miejscach nie czuli się pokrzywdzeni, 
drugll wycieczkę na Kaukaz przeznaczamy dla tego kioskarza, który sprzedaje 
relatywnie najwięcej "Pogranicza" w stosunku do liczby osób odwie
dzających jego kiosk. Oczywiście, kryterium to wydaje· się być mało 
precyzyjne, ale postaramy się wspólnie z delegaturami "Ruchu" w Prze
myślu i Jarosławiu - aby ową nagrodę przyznać sprawiedliwie. 

Ale na tym jeszcze nie koniec! Trzecia nasza nagroda, czyli darmowy 
przejazd (tam i z powrotem) do Paryża, przypadnie temu kioskarzowi, który 
uzyska najwięcej głosów swoich klientów, a mogą to oni wyrazić - przesyła
jąc do nas zamieszczony obok kupon (będzie się on ukazywał w kolejnych 
numerach do końca października). Oczywiście, nie bez znaczenia będzie tu 
także wykazanie się wysoką sprzedażą "Pogranicza". Wśród czytelników, 
którzy nadeślą kupony rozlosujemy nagrodę-niespodziankę. 

A zatem Panie i Panowie z kiosków "Ruchu" - mając przekonanie 
o waszej życzliwości dla "Pogranicza", pragniemy się odwzajemnić i stąd 
nasza oferta. 
. O tym, kto pojedzie do Paryża i na Kaukaz poinformujemy na początku 

listopada. . 

NAZWISKO I IMIĘ SPRZE 

ADRES PUNKTU SPRZEDAŻY 

NAZWISKO I ADRES NADAWCY 

wie, ukończył Seminarium Nauczy

cielskie w Sokalu, studiował na 

Uniwersytecie Lwowskim. Praco

wał krótko jako nauczyciel. Z zami

łowania był żołnierzem. Wstąpi! do 

czynnej służby. Był obrońcą Luba

czowa w czasie I wojny światowej. 

Po ukończeniu austriackiej szkoły 

oficerskiej, walczył na froncie w Ka

rpatach, a po wojnie został zawodo

wym oficerem. W wojsku mana 

była jego szkoła "dos-u". ,,Dos" to 

dyscyplina, odpowiedzialność, służ

ba. W lipcu 1939 r. mianowano go 

dowódcą Lądowej Obrony Wy

brzeża. Po przybyciu do Gdyni 

stwierd ził z goryczą: "Przysłali mnie 

tutaj, abym wypil piwo, które nawa

rzyli inni". Świadomość sytuacji nie 

zmniejszyła jego poczynań, energii. 

Wkrótce zdołał potroić stan liczeb

ny podległych mu oddzialów, 

wzmocnić rortyrikacje, uzupełnić 

amunicję i uzbrojenie. Jego zdolno

ści dowódcze ukazały się w walce 

wiedząc, że armia "Pomorze" nie 

nadejdzie z odsieczą, postanowił nie 

tylko się bronić, ale atakować. Już 

w pierwszym ataku rozbił nieprzy

jaciela na przedmieściu Gdyni. 

'W kolejnych dniach skutecznie ła

mał agresywność wojsk hitlerows

kich. 12 września polskie oddziały 

wycoraly się na Kępę Oksywską. 

Rozpoczęło się regularne oblężenie 

ostatniej · poza Helem - reduty 

Wybrzeża. Pik S. Dąbek walczył 

z determinacją, walczył do końca. 

19 września, o godz. 16, zamilkł 

ostatni cypel obrony w Babich Do-

POGRANICZE 

łach. Skończyła się amunicja. S. 

Dąbek połączył się kablem podwo

dnym z kontradmirałem Józefem 

Unrugiem na Helu i złożył ostatni 

raport: "Zadanie swoje spełniłem. 

Nasze chwile są policzone. Mam 

zabitych 92 oficerów i 1700 szerego

wych. zaginionych ok. 400, rannych 

86 oficerów i 2230 szeregowych ( ... ) 

Dziękuję Panu Admirałowi za mary

narzy. Walczyli jak lwy ( ... ) 

Zwracając się do oficerów będą

cych przy niin, powiedział: Skoń

czyła się nasza rola jako dowódców. 

Nie przestaliśmy być żołnierzami 

i swój żołnierski obowiązek wypeł

nimy do końca. Będziemy ostatnim 

oddziałem Lądowej Obrony Wybrze

ża. Bierzcie karabiny i chodźcie za 

mną! 

Jeszcze jakiś czas dowodził, dając 

przykład męstwa. Wydał rozkaz za

przestania walki. Kiedy podbiegł 

niemiecki oficer, Dąbek zawołał: 

"Ja nie będę podpisywał kapitula

cji!" Ostatni strzał obrony Wybrze

ża polski dowódca kieruje w skroń. 

Wolał śmierć niż rozpacz klęski. 

W 52 rocznicę tych wydarzeń 

w Szkole Podstawowej nr I w Luba

czowie odbyła się patriotyczna uro

czystość. Licznie zebrani goście i ro

dzice wysłuchali montażu poetyc

ko-muzycmego poświęconego pa

tronowi szkoły, a przygotowanego 

przez nauczycieli: Teresę Wolań

czyk. Ryszarda Kaczora i ks. Jerze

go Sopla. 

ADAM LAZAR 

8 PAŹDZIERNIKA 1991 r. 



OŚWIADCZENIE 
Z uwagi na dezinformowanie opinii publicZnej w "ŻJCiU Przemyskim" (nr 39 z 25 września l 991 r.), cYt.: 

" ... W Przemyskiem obóz nl.iepeodleglościowy reprezentują: orozumienie ObywateL~kie Cen/rum, Porozumienie Ludowe, 
NSZZ "Solidarność ", KPN, PARTIA WO LNO S , Wyborcza Akcja K'1/olicka " - uprzejmie informuję 
wyborcow Okręgu Wyborczego nr 30 (woj . przemyskie - krośnieńskie), że obóz niepodfegłościowy w nad 
cliodzących wolnych wyborach reprezentują tylko u~upowania, które rue uczestniczyły w tajnych umowach 
z komunistami (tzw. "magdalenka" i "oJ(r~gły stół') , m.in. Partia Wolności, wywodz~ca się z Solidarności 
WaJcz~cej, któr~ reprezentuję · . . . . 
Przemyśl , 25. 09. 1991 r. Przedstawi~lel Partii ~olnoścl 

w WOJ. przemysk.im 
Robert Majka 

M os! przez fosę w Krasiczynie 

. -

Krewki' inkasent 
Ndal trwa" wojna" pomiędzy przemysk~ Straż~ Miejs

ką, a personelem bazaru Polonii . "Policjanci" uważają, że 

trafiaj~ce do kasy miasta bazarowe wpływy s~ stanowczo 

za male w stosunku do możliwości ocenianych poprzez 

stale obserwacje frekwencji na bazarze, za ś bazarov;:a 

obsłu~a uważa, iż SM dziala wybitnie złośliwie i tenden

cyjnie. Kolejna "bomba" we wzajemnych stosunkach 

wypaliła w toku wrześniowej kontroli bazaru, gdy wner

wiony inkasent znieważył zastępcę szefa straży, który 

w ,,rewanżu" przekazał sprawę do rozpatrzenia przez 

s~ . Chodzi o jakże popularne w ostatnim czasie "naru

szenie dóbr osobistych" .. . 

~ 
Rozmowy~ 

(nie) . 

intymne. 
ze szlabanem granicznym 

w Medyce 

(j. p.) 

- Nie mogłeś, szlabanie, pozostać gdzieś t!li;) daleko, 

heD, na Wscllodzie? Co ciebie tutaj, pod Przemyśl, zagnało? 
- Mówisz jak byś nie wiedział. Historia, bracie, 

historia. . 

- Szlag by ją trafił. Przed wojną byl Przemyśl niemal 

w połowie drogi pomiędzy wschodnią a zachodnią granicą, 

a teraz nagie, jak pies, rzucony został pod granicmy płot. 
. - Nie narzekaj, m.ogło być gorzej, Ziutek Słoneczko 

miał chrapkę na wszystko. Tak namieszal, że za parę 

pokoleń ludzie nie otrząsn~ się z tego. Ale ci z Zachodu też 

swoje nam~cili. 
- O kim mówisz? 
. - Na przykład taki lord Curzon, który je~zr.ze za 

pierwszej wojny bawilsię w wyznaczanie granic. Moglo se 

to panisko siedzieć w Londynie i ćmić fajkę , a nie wtr~cać 
się w nie swoje sprawy. 

- Zostaw już tę historię, i tak niczego już nie zmienisz. 

- Oj, nie wiadomo, nie wi;w.omo ... 

- Powiedz lepiej jak ci się teraz pracuje? . 

FOl. TOMASZ RYTWIŃSKI 
I 

Rosną śmieci 
Komunalne wysypisko śmieci w Przemyślu miało być 

zlikwidowane przed wielu laty, nie spełnia ono bowiem 
elementarnych, najliberalniejszych norm sanitarnych 
i mocno zatruwa środowisko. Niestety próby zlokalizo
wania i wybudowania wysypiska w innym miejscu, 
zawsze natrafiały na 'skuteczny sprzeciw okolicznych 
mieszkańców. 

Po głośnym proteście mieszkańców Nehrybki sprzed 
.kilku lat, naDow~ lokalizację nie zgodziła się społeczność 
Ujkowic. Obecnie trwaj~ więc nadal poszukiwania nowe
go miejsca i wszystko wskazuje na to, że dotychczasowe 
wysypisko będzie jeszcze eksploatowane przez co naj
mniej 2 lata. Przez ten czas podniesiony zostanie o 2 metry 
poziom składowanych śmieci. Na szczęście do wysokości 
kopca Tatarskiego jeszcze daleko. 

(zs) 

- Ci~g1e nie mogę zrozumieć ludzi. Podróżują jak 
pingwiny, stadami. Kiedyś tłumnie ciągnęli z Zachodu na 

Wschód. Ci ze wschodniej strony długimi latami jakoś nie 
przejawiali ochoty do podróżowania . 

- Przejawiali, przejawiali, ale mogli o tym tJlko 

pomarzyć. 

- Potem runęły watahy tranzytowców. Jakieś czer
niawe toto było, w daciach , i mówiło niesłowiań skim 

językiem. A jeszcze poźniej ruszyła nawałnica Rosjan 

i Ukraińców. I z przerwami na oddech, trwa to do dziś . 

- Od wschodniej strony czeka się na przejście po kilka 
dni. Nie żał ci tych ludzi? 

- Jeszcze czego! Chcą przejść przez kordon - niech 
czekają, choćby i miesiąc. Zreszt~ oni przyzwyczajeni 'do 
posłuchu i cierpliwości. Ziutek Słoneczko; jego następcy 

już postarali się o to~ 
- Posłuch i cierpliwość już ~ę skmkzyły. Nie za

uważyłe$, że po twojej wschodnkj stronie powstaje nowe 
państwo? 

- Co mi tam . Jai lak spehliać będę swoją powinność. 

-- Jesteś tego pewny? Na Zachodzie likwiduje się 

szlabany. Tam nawet nie wiesz kiedy przekraczasz granicę. 

A my przecież do tej Europy zdążamy. 

- O, niedoczekanie, by u nas mialo być podobnie. Ja 

bezrobotnym nie zostanę, na "kuroniówkę" nie pójdę· 

Niech czekaj~ ludziska całymi tygodniami, niech wiedzą, 

żejak kordon to kordon, niech mnie w ramię całują, niech 
na kolanach podchodz~, niech ... 

o _ Przepraszam, czy mogę już przejŚĆ? 

- Co?Toś ty taki cwaniaczek? Won do kolejki! Za trzy 
dni , jak będziesz niewyspan y, brudny, skacowany i blaga· 

j~cy o litość, lo dopiero cię przepuszczę. O! 
. Rozmawiał BRUNO FURMAŃSKI 
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fJ.OI'!,dfl 
~"" Qd łzollegtl 
ziellll'zQ 
Nerwice u dzieci (2) 

W organizmie człowieka wyróżniamy różne układy, np.: krążenia, od
dychania, trawienia, wydalania, regulacji temperatury i inne. DziałalDość 
wszystkich układów reguluje u k ł a d n e r '1'1' 0 w y. Tkanka nerwowa, 
a w szczególności komórki nerwowe, wlókna i zakończenia nerwów przenikają 
cały organizm, a więc wszystkie układy. Nerwy mają szczególną l'jolDość 
wYtwarzania impulsów i rozprowadzania ich po całym ustroju. Dzięki temu, to 
co się dzieje w jednym z układów - ma wpływ Da pozostałe . 

Przyklad. Wątroba magazynuje dużo glikogenu, który zamienia się na 
glukozę i jest dostarczany do krwi jako materiaJ energetyczny. W przypadku 
długiego i dużego wysiłku, nerwy wysyłają do wątroby rozkaz: dostarczyć do 
krwi tyle a tyle glukozy. Serce otrzymuje inny rozkaz: przyspieszyć silę 
i częstość skurczów, aby dostarczyć szybko do każdej komórki więcej 
energetycznego materi ału . 

Różne zmysły odbierają to, co się dzieje na zewnątrz organizmu i przekazują 
za pośrednictwem nerwów. do odpowiednich narządów . Dzieje się to przy 
udziale świadomości lub niezależnie od niej, odruchowo. 

Układ nerwowy jest odpowiedzialny za odbieranie wewnętrznych 
i zcwnętrmych bodźców oraz przeksztaJcanie ich w pobudzenia nerwowe (tzw. 
impulsy), pizekazywane do poszczególnych narządów ciała. Można by go 
porównać ::lo bardzo rozgaJęzionej, szybko i sprawnie działającej sieci 
telegraficznej, wysyłającej rozkazy do różnych części organizmu i korelującej 
ich funkcjonowanie. 

Na powstawanie nerwic u dzieci mają wpływ czynniki zewnętrzne (hałasy, 
krzyki, niewłaściwe odnoszenie się do nich) oraz czynniki wewnętrme 
(choroba układu trawiennego, przejmowanie się różnymi niepowodzeniami). 
Układ nerwowy zaczyna coraz gorzej spełniać swoje zadanie. W szczególności 
nie koreluje pracy różnych układów , wprowadza VI ich dziaJalność coraz 
większą anarchię. Działają niewlaśclwe procesy i hamowania. Przejawia się to 
ospaJością i bezwładem lub wzrastającą coraz bardziej agresywnością. 

W łeczeniu nerwic należy uwzględnić psychoterapię, a więc oddziaływanie 
na ich psychikę i odpowiednie zabiegi wychowawcze, jak również fitoterapię, 
a więc leczenie za pomocą ziól o właściwościach uspokajających. 

Powodem nerwicy u dziecka może być np. jakaś z1udna rlie odpowiadająca 
realiom obawa. W łagodnej z nim rozmowie należy ją odkryć i wykazać jej 
bezsensownoŚĆ. Oto przykład z własnego doświadczenia: 

Dorastająca dziewczyna prosiła mnie o ziola na uspokojenie. W dłuższej 
rozmowie wykryłem, co jest przyczyną nerwicy. Pannie ruszały się zęby i byla 
przekonana, że jest to objaw złośliwego nowotworu. Wytiumaczylem jej, że 
jest to tzw. paradentoza, nie mająca żadnego związku z rakiem. Otrzymała 
ziołową mieszankę na uspokojenie. Po krótkim czasie nerwica "wyparowała". 

Obserwujemy nasze dzieci i rozmawiamy z nimi, czy nie m!lją jakichś 
urojonych i niczym nie uzasadnionych' strapień i obaw, które mogą być 
przyczyną pogłębiającej się nerwicy, co wpływa ujemnie na ich rozwój i stan 
ich zdrowia. 

Leki syntetyczne można stosować tylko wyjątkowo i krótko. Chwilowo 
uspokajają, ałe potem pogłębiają chC'robę. 

Niekiedy przyczyną nerwic jest niewłaściwe odżywianie się, a w szcze
gólDości niedostarczanie organizmowi witaminy Bl (tiaminy) i witaminyC. 
Zródłem witaminy Bl są: piwDe drożdże, kiełki pszenicy, otręby, nasiona 
słonecznika, płatki owsiane, ziemniaki, kasza gryczana, 1iściaste warzywa, 
suszone owoce, orzechy. Najbogatszym źródłem witaminy C są owoce dzikiej 
róży. 

I . 

Na szczęście mamy dużo ziół o działaniu uspokajającym. Najczęściej 
stosujemy: głóg (kwiaty l owoce), dziurawiec, korzeń kozłka lekarskiego, 
melisę, rumianek, miętę i arcydzięgiel. Uspoklljają także: tatarak, chmiel, 
akacja, serdecznik, macierzanka, pierwiosnek, koniczyna czerwona, po
krzywa , pięciornik gęsi, jałowiec, lipa, ławenda, nagietek. koper włoski, 
kminek, kolendra i ruta. Cenne właściw~,ści uspokajające posiada męczennica 
cielista (Passiflora incarnata) pochodząca z Ameryki,Południowej. 

"Herbapol" produkuje Passi.spazminę, Neospasminę, Nervogran i Net: 
"osol. W ich skład wchodzą odpowiednio: męczennica cielista, kozlek, głóg 
i chmiel; kozlek i głóg; rumianek, melisa, mięta, krwawnik i kozłek; 
arcydzięgiel, melisa, cluniel i lawenda. 

Podaję kilka recept: 
l) głóg (10), rumianek (3), kozlek (1), dziurawiec i meUsa (po 4). Łyżkę 

mieszanki zalać szkla11k.ą wrzątku i naparzać godzinę. Pić przed posiłkiem i po 
1;3 szklanki przy nadmiernej pobudliwości i nerwicy serca: 

2) melisa (5), krwawnik, arcydzięgiel, tatarak, dziurawiec i rumianek (po 
3). Napar z łyżki ziół na szklankę wrzątku. Pić pomiędzy posiłkami po 1;3 
szklanki przy braku apetytu i w nerwicy wegetatywnej żołądka; 

3) kolendra i kn1inek (po 10), kozlek .'. owoce głogu (po lS), serdecznik 
i dziurawiec (po 25). Łyżkę ziół załać l 1;2 szklanki wrzątku l naparzać 
godzinę· Pić 3 razy dziennie po 1;2 szklanki po jedzeniu przy nerwicy 
wegetatywnej z niedomogą serca i bezsennością. 

Trudno obecnie o niektóre zioła. Korzystamy z tych, które zdobyliśmy 
~ nie kolidują zesobll-

Wieloletnia praktyka przekonała mnie, że najlepiej korzystać z ziół 
sproszkowanych ,,na mft.kę". Łyżeczkę proszku rozprowadzamy na papkę 
z wodą, sokiem lub miodem i zjadamy, \>Opijając ewentualnie przegotowaną 
wodą. Stosujemy kilka razy dziennie w razie potrzeby. Lek działa bardzo 
szybko i skutecznie. Ważne jest to, że zioła wykorzystujemy w całości i nie 
obniżamy leli dziilania wysoką temperaturą. 

JÓZEF HA WLlCKl 
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CZy JAROSLA W 

BĘDZIE MIASTEM 

TARGOWYM? 
Przełom drugiej i trzeciej dekady września 

a kronkretnie dni od 19 do 21 tego miesiąca 
w pamIęCI mieszkańców Jarosławia 

niewątpliwie zapisaly się jako czas rv WIEL

KIEJ GIEŁDY GALICYJSKIEJ - przed
sięwzięcia rozpoczętego stosunkowo niedaw
no, ale zapowiadającego się na handlową 

imprezę cykliczną dużego formatu. Autorzy 

giełdy, członkowie Niezależnego Forum Pry

watnego,Biznesu, jak zwykle stanęli na wyso
kości zadania, stwarzając doskonałe - jak na 
miejscowe realia - warunki do zorganizowa

nia ekspozycji i stoisk, zapowiadając reklamę 

a także szereg atrakcji dła licznie odwie

dzających halę ' sportową mieszkańców miasta. 

Wprliwdzie udział w czwartej giełdzie wzięło 

o wiele mniej wystawców i producentów niż 
w giełdzie trzeciej, bo tylko około pięćdzie

sięciu, to jednak oferta towarowa była nie

zwykle bogata i - co najwaznlejsze 
- różnorodna. Wystawcy zaprezentowali sze

roką garnę artykułów spożywczych, gospodar-

stwa domowego, sprzęt elektroniczny, chemi

kalia, meble, tekstylia i in. Sporym np. zainte· 
resowaniem cieszyło się stoisko spółki "RAJS
Kl E", oferują.c<: produkty spożywcze prosto 

z Francji. Mogły też zawrócić w głowie towary 

polecane przez jarosławską "CARPATIĘ": 
bogaty zestaw draży cukierniczych, czekolady, 
orzechy w różnych postaciach, herbaty, wina, 

konserwy - a wszystko na atrakcyjnych, 

zwłaszcza dJa hurtownikĆ}w, warunkach ... 

ponowane przez ,,INTERPEGRO" SA 

z Niska. 
Bardzo szeroką, jak zwykłe, ofertę zapre

zentował "PIGALUX". 

Oferta tej, znane~ nie tylko w Przemyskiem, 
firmy obejmowała cały zestaw artykułów żyw
nościowych, gospodarstwa domowego, 
sprzętu rtv, a nawet materia/ów budowlanych. 

Spośród ro.dzimyc\l wystawców korzystnie za

prezentowali się prywatni wytwórcy mebli 
z Manasterza, którzy pokazali gustowne, a za
razem niezbyt drogie, wyroby. 

reklamować towary jarosławskiego "PIGA- F 

LUXU". 
Opinie o IV giełdzie jak zwykle były 

zróżnicowane, choć zdecydowanie przeważały 

pozyt ywne. Jest to - twierd zono - wspaniała 

imprella. Nareszcie coś się dzieje, można roze
jrzeć się w dobrych towarach, no i oczywiście, 
niejedno kupić. Niektórzy producenci utys

'kiwali; że giełda w zbyt dużym 'topniu ma 

charakter jarmarku: zamiast iść Ba sprzedaż 

detaliczną, więcej uwagi powinno si~ przy
wiązywać do zawierania umów. Na podstawie 

-dotychczas organizowanych giełd nie sposób 

zawyrokować o przyszłości tych imprez. Jedno 

wszakże można powiedzieć: dzi~.k1 inicjatywie 
i zaangaźo,.-aniu ludzi, którzy sami chą zarobić 

oraz pragn. dać zarobić innym, Jarosław ,.-zbo-

Z kolei eksponowane przez firmy" ARBU-. 
DEX" oraz "G RELEX" z Góry Kalwarii 
artykuły z dziedziny chemii gospodarstwa do

mowego oraz farby a także artykuły ogrod

nicze importowane z Belgii· nie tylko cie
szyły oko atrakcyjnym wyglądem: produkty 

chemiczne, posiadające atesty pOlskie; EWG, 

nie są szkodliwe dla zdrowia i środowiska, 

gdyż ulegają biologicznemu rozkładowi. 
Sporym zainteresowaniem cieszyły się nasiona 

holenderskiej firmy "SLUIS - GROOT", 

a zachwyt wywoływaly egzotyczne kwiaty eks-

Jeżeli chodzi o niespodzianki, to z calą 

pewnością zaliczyć do nich można - cieszący 

się dużym zainteresowaniem pań - pokaz 
mody. Największą jednak atrakcją był występ 

Jana CHOMONTKA w żonglowaniu piłką, 

w której to dziedzinie ów młody człowiek jest 

rekordzistą na skalę światową, co zresztą od
notowane zostało w księdze Guinessa. Warto 

dodać, że sponsorowany przez "Westę" J. 

Chomontek, w ciągu najbliższego roku będzie 

/ ~ 'si~ o liezm.ieraie · teIIIIe pra4lipziłde 
. ~pada Jaieć, nadziek, te IUkt • MICke 10 

ut~cić. 

MK 
FOl. JERZY MA.KAM 
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~ SPEDYUA POLSKA SP. Z 0.07 

POGRANICZE 
rozmawia 

z mz. WLADYSLA WEM ZIELIŃSKIM, 
kierownikiem Ekspedycji Rejonowej Spółki 

z 0.0. "S P e d p o I" w Rzeszowie 

- Jesteścle no"-ą spółkll, a zatem wypadałoby zacząć od 
krótkiego przedstawienia firmy. 

- "Spedpol", polsko-szwedzka spółka, istnieje od 
I marca br., zasięgiem działania obejmuje caly kraj. 
50% udziałów ma w niej skarb państwa - wniósł go 
w postaci majątku by/ego Przedsiębiorstwa Spedycji 
Krajowej, a drugą połowę udziałów ma szwedzki partner. 
Obecnie jesteśmy największym przedsiębiorstwem spedy
cyjno-przewozowym w kraju - posiadamy 200 placówek 
spedycyj:nych i 250 regularnych dalekobieżnych linii 
pospiesŻllych pomiędzy 18 ważniejszymi bazarni spółki 
w Polsce. 

- Zapewne1atMej było wystartować, bo - jak mnie
mam - partner sz,.-edzki ni~ poskąpił środków na rozwój 
firmy? . 
~ Nie ukrywamy tego, przy czym nie' chodzi tutaj 

wyłącznie o pieniądze, ale także o nowoczesne samo-. 
ch~y "Volvo" i "Scania", o wyposażenie techniczne, ze 
szczególnym uwzględnieniem komputeryzacji i automa
tyzacji czynności związanych z obsługą klienta. 

- Wasza oferta dla potencjalnych klientów? 

Nastawiamy się głównie na świadczenie usług 

przewozowych na tererue całego kraju, a naszą dewizą 
w tym względzie jest solidność i terminowość - ładunek 

z Przemyśja jesteśmy w stanie dostarczyć np. do Szczecina ' 
w ciągu 3-4 dni. 

- Musi to jednak sporo koszlo,.-ać. .. 
- Jesteśmy konk urencyjni w cenach - może nam pan 

zlecić przewóz lodówki z Warszawy do Przemyśla. Da 
nam pan złecenie, my ją wyniesiemy z mieszkania w stoli
cy, przewieziemy, wniesiemy panu do domu i zapłaci pan 
za tę usługę._. 

- ... pewnie BWion! 
- Ile? ~ 55 tys_ zł. 
- Na czym więc zarabiacie? 
- Właśnie na solidności i terminowości, a że nie jest to 

tylko chwyt reklamowy; przekonalo si~ już wiele firm 
w kraju, także w Przemyślu. 

-W ,.-aszej ulotce ~czytałem,że robicie kClIlkurencję 
poczcie .. _ 

- Wprowadziliśmy przewóz przesyłek w systemie 
"paked service" . Jeśli chce pan wysiać paczkę o wadze do 
100 kg, to \\-ystarczy do nas zadzwonić, a my ją od
bierzemy z domu i dostarczymy do mieszkania ądresata. 
Dodam jeszcze, że w sierpniu usługi te świadczyliśmy 
gratisowo. 

- A gdyby f~a chciała przeBić to,.-ar, ale maj.c 
opako,.-ania? ~ 

- Dysponujemy pojemnikami transportowymi oraz 
paletami skrzyniowymi i za ich wynajem nie pobieramy 
opłaty. 

- Powiedzmy moie jeszcze, gd7.1e szukać waszycb 
placó,.-ek ,.- Polsce południo,.-o-wschodniej? 

- Ekspedycja rejonowa mieści się w Rzeszowie, nato
miast ekspedycja terenowa jest w Przemyślu przy 
ul. Batorego 5 (dawne magazyny PHS), tel. 30-76, w, 20. 
Stąd codziennie przesyłki są: zabierane do Rzeszowa. 
Podobne placówki - jak w Przemyślu mamy też 

w Krośnie, Sanoku i Nisku. 
RoZ81. (cd) 

Jan Chomontek, przez najbliższy rok, reklamować będzie towary ja-
rosławskiego "PIGALUXU". 
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Druga część koncertu, 

na szczęście, bez "koni" 
Na koncert "Czerwonych Gitar" 

w Przemyślu czekałem 25 lat. Jed
nakże z roku na rok z coraz mniej
szym utęsknieniem. W chwili, gdy 
ewentualny koncert zupełnie przestał 

mnie obchodzić - "Czerwone Gita
ry" zagrały w tym mieście. 

Jeszcze przed koncertem sądziłem, 
że widowisko, które zaaplikuje lu
dziom menażer zespołu, nav,riąże do 
naj gorszych chałturniczych wzorów. 
Zgodnie z moim podejrzeniem, nie 
od "Czerwonych Gitar" zaczął się 

występ. Na estradzie pojawił się bo
wiem kabaret "Koń Polski" ze swo
imi produkcjami. Nb. v,rszystkie pol
skie konie powinny się obrazić. Tak 
więc mieliśmy okazję zobaczyć i usły
sZeć, w blisko półgodzinnym wystę
pie "Konia", kilka prymitywnych 
skeczy i 2 lub 3 piosenki w stylu 
"wczesnego Pietrzaka". Dwa "konie 
polskie" (b~ dwóch członków kaba
retu) i jedn::. .... no właśnie! - była 

tam jeszcze członkini (klacz polska, 
kobyła polska?) - mocno dokopały 
cenzurze. Jest to sprawa co najmniej 
dziwna, jako że cenzur y dawno już 
nie ma. Frzywalono też mocno polic
jantom, że niby tacy pobożni: chodzą 
na pielgrzymki, do kościoła itp. 

Osobnik przebrany za policjanta 
głosem kaznodziei coś tam dowcip
kował - to z kolei miały być jaja 
z księży, że niby wszędzie ich pełno. 
Jednym słowem poziom żenujący, 

a wszystko to rr bione ad captand um 

vulgus. 
D ruga część występu odbyła się na 

szczęśc ie bez "koni". Na zair.1prowi
zowanej estradzi~ pojawił się zespół, 
który Jeszcze w latach 60 i na począt
ku lat 70 uważano za Beatlesów 
RWPG. W latach 80 "Czerwone Gi
tary" nie pojawiały się na estradach 
krajowych. Często natomiast zespół 
gościł w NRD i Czechosłowacji. 

W owym czasie zapotrzebowanie na 
tego typu muzykę we wspomnianych 
krajach było zdecydowanie większe 
niż w Polsce. 

Jerzy Kossela, który "Czerwone 
Gitary" stworzył, najbardziej zresztą 
rozmowny członek tej grupy, powie
dział mi, że podczas stanu wojennego 
zespół nie występował nigdzie. Kos
sela np. pracował jako prezenter w je-

dnej z gdańskich dyskotek. Bernard 
Dornowski jeździł taksówką, Jerzy 
Skrzypc"Z.8k przebywał na saksach 
w Szwecj i, a Seweryn Krajewski 
utrzymywał się z tantiem. 

*** 
Atmosfera samego koncertu była 

wspaniała , choć nie można powie
dzieć, że niepowtarzalna. Publicz
nośc bawiła się znakomicie i to nie 
tylko nastol atki, jako że w hali przy 
Mickiewicza było sporo, a może naj
więcej , fanek i fanów od czterdziestki 
wzwyż . Przez salę co chwilę przebie
gał korowód poruszających się w takt 
muzyki. Trzy ostatnie piosenki oklas
kiwano na stojąco i to bynajmniej nie 
z powodu, że nagle ktoś zabrał wszys
tkie krzesła . Przemyskiej publiczno
ści należą się gratulacje za ożywienie 
koncertu. 

*** 
N atychmiast po koncercie, tłumy 

wielbicielek zespołu, głównie nastole
tnie dziewczęta, wbiegły na pierwsze 
piętro, gdzie w tymczasowej gardero
bie przebywała czwórka idoli. Roz
dawali autografy. Z wyjątkiem Sewe
ryna K rajewskiego - jak zwykle 
znudzonego i sm';1tnego (stąd pse
udonim "Smutas" ) - pozostali chęt
nie rozmawiali z młodzieżą. Nie byli 
szczególnie zaskoczeni owacją zaró
wno w czasie koncertu, jak i po nim. 
Z entuzjazmem spotykali się na całej 
trasie koncertowej. 
Było jednak coś. co zabrzmiało mi 
bardzo fałszywie. W połowie koncer
tu Jerzy Kossela przypomniał, 'że 

zbliża się dziesiąta rocznica tragicz
nej śmierci Krzysztofa Klenczona 
i by uczcić jego pamięć, odśpiewano 
słynny kiedyś "Biały krzyż" --- pieśń 

quasi-partyzancką skomponowaną 

przez Klenczona. Po odśpiewaniu 

Bernard Dornowski złożył kwiaty na 
kolumnie głośnikowej. Kiedyś robił 
to na każdym występie Krzysztof 
Klenczon; gest ten kierowany przez 
niego na każdym niemal koncercie 
w stronę dusz partyzantów - zawsze 
uważałem za coś niesłychanie kiczo
watego. Teraz "Czerwone Gitary" 
robią to samo. Jest to płytkie i preten
sjonalne. Lecz mimo wszystko ogól
nie nie było najgorzej, o czym donosi 

JANUSZ MŁYNARSKI 
Fot. ROMUALD BORYSŁAWSKI 



Wiadomości sportowe 
Korzystny wpływ "satelitarnej" 

KOSZYKÓWKA NA PODWÓRKACH 

o budowę prostych urządzeń, bez mi. Sprawą tą powinny też zaintereso
których nie da się rozgrywać jJOdwórko- wać się przemyskie kluby Połonia 

wych meczy. i Juvenia - posiadające basketbalowe 
Niestety, poproszony o pomoc w tym 

zakresie Wydział Kultury, Sportu i Tu
rystyki UW zasłonił się brakiem 
środków na inwestycje, deklarując swoje 
wsparcie w przyszłym roku. Na szczęście 

sekcje. 
Dobrze by było, żeby już w przyszłym 

Jak się okazuje, nasza młodzież pas
jonuje się nie tyłko horrorami z telewizji 
satelitarnej. Dużym zainteresowaniem 
wśród niej cieszą się również transmisje 
spotkań zawodowej koszykówki, rozgry
wanych w ramach NBA - najsilniejsIl'j 
ligi świata. Przekonać się można o tym 

m. in. spacerując po przemyskich ... 
podwórkach, gdzie w ostatnim okresie 
namnożyło się, najczęściej niepełnowy

miarowych, boisk z jednym łub dwoma 
koszami, umocowanymi na tablicy lub po 
prostu na ścianie budynku. 

Marzący o .,karierze gwiazd N BA na-

Wywalczyli "przepustki" 
50 zawodników i zawodniczek z klubów naszego regionu wzięło udział 

w I Wojewódzkim Turnieju Klasyftkacyjnym tenisa stołowego w kategorii 
seniorek i seniorów, który rozegrano w Przemyślu. Najlepszą formę przy 
pingpongowych stołach zademonstrowali przedstawiciele rruejscowych drugo
ligowych klubów - Nurtu i MKS MDK. Wśród mężczyzn zwyciężył Piotr Blat 
(Nurt) przed Jarosławem Antosia11jem i Markiem Ofiarskim (obaj MKS 
MDK). Natomiast w kategorii kobiet najlepszą okazała się Małgorzata Zubik 
z Nurtu, wyprzedzając swoją koleżankę klubową Elżbietę Pierożek oraz Agatę 
Binko i Edytę Orzech (obie MKS MDK). Wszyscy wymienieni zdobyli 
"przepustki" na turniej strefowy, który 10 listopada przeprowadzony zostarue 
w Przemyślu. 

(w_) 

W drugą niedzielę października 

WYSTARTUJ Z ... ORŁEM 
Już po raz dziesiąty, realizując w praktyce hasło redakcji "Sportu" . "Przed 

zawałem uciekaj na własnych nogach", LZS, SP i Urząd Gminy w Orłach oraz 
zw ZMW "Wici" w Przemyślu orgaruzują Bieg Orla, który rozegrany zostarue 
13 października. Program tej popularnej imprezy, będącej jedną z form 
aktywnego wypoczynku i rekreacji oraz upowszechruania kultury fizycznej, 
przewiduje dziewięć biegów w kategorii dzieci, młodzików, juruorów i se
ruorów. Ci ostatni wystąpią w biegu głównym na dystansie 7 km. Start i meta 
usytuowane będą na stadionie LZS Orły. 

Najlepsi na poszczególnych dystansach otrzymają nagrody, dyplomy i pro
porczyki ufundowane przez orgaruzatorów i współorganizatorów Biegu Orła 
- miejscową hurtownię "Virtus", Biuro Usług Wydawniczych "Amara" 
w Warszawie, ZaJdady Mięsne w Przemyślu, "Kamar" w Orłach oraz OZLA. 

Początek unprezy, w której może wziąć udział każdy, o godz. 11.30. 
(w.) 

Pokonana policja 
Jak już informowaliśm,y, zakończyła swoje doroczne rozgrywki przemyska 

liga piłkarska TKKF. Dziś prezentujemy (na wspólnym zdjęciu) dwie czołowe 

drużyny tego turnieju - jego zwycięzcę "Publikatora" oraz reprezentację 

miejscowej policji, która zajęła czwartą lokatę. Zdjęcie wykonano przed 

spotkaniem obu zespołów, w którym zwyciężył 2:0 "Publikator". Porueważ 

spotkała się na murawie stara TKKF-owska "nomenklatura" piłkarska (obie 

drużyny grają w turnieju od co najmniej 7 lat), orędowników totalnej 

dekomuruzacji naszego życia powiruen zaintrygować fakt, jż obie ,jednostki" 

szykowały się zagrać w ... czerwonych koszulkach (!), ale przewrotne "Pub

likatory" (związane z "Pograniczem") szybko zmierliły stroje na zielone 

- tylko ich blond włosy stoper raził swoimi czerwonymi getrarrli ... 

Z wypowiedzi wielu wędka

rzy wynika, że tegoroczny se

zon, który zapowiadał się zna

komicie, okazał się okresem bez 

większych rewelacji. Podzielam 

te opinie i uważam, że przy-

6 

czyny niepowodzeń najczę$ciej 

nie leżały po stronie wędkarzy. 

Szczególnie na wodach 

bieżących (San i jego doplywy) 

łowiący nie rejestrowali 

znaczących rezultatów. Potwie

rdzeniem tego faktu jest zgło

szenie na nasz konkurs "Ryba 

Sezonu -- Ryba Sanu", jak 

dotychczas tylko jednego okazu 

świnki 1,44 kg, złowionej przez 

p. Jacka Cielenia. Ale ... kon

kurs trwa i zgłoszenia przyjmu

jemy do 19 października br. 

stolatkowie zażarcie walczą o palmę 
pierwszeństwa, pożytecznie spędzają wo
łny czas. To cieszy. I ten pęd ko
szykówki, chociażby z myślą o dopływie 
najbardziej utałentowanych chłopców do 
przemyskich drużyn, koniecznie należy 
podtrzymać. Chodzi przede wszystkim 

roku doszło do zorganizowania w Prze
myślu turnieju "dzikich" drużyn ko-

nie odmówiła Przemyska Spółdzielnia szykówki. Z pewnością wzbudzi on spore 

Mieszkaniowa, zobowiązując się doko
nać przeglądu wszystkich osiedlowych 

zainteresowanie, a nasze kłuby pozys
kają wartościowych kandydatów na za-

boisk koszykówki i tam, gdzie jest to wodników. 
tylko możliwe, ustawić tablice z kosza- STOP. 

W jarosławskim MOSiR 

Bez dotacji nie wytrzymaliby ... 
Hala sportowa, otwarty basen pływa

cki (o wymiaracil 50x20 m), ośrodek 
rekreacyjno- wypoczynkowy w Rada
wie wraz z wypożyczalnią sprzęru i dwo
ma polami biwakowymi· oto obiekty, 
jlikimi dysponuje dziś Miejski Ośrodek 
Sporru i Rekreacji w Jaroslawiu. W naj
bliższym czasie wzbogaci się on jeszcze 
o dom wycieczkowy .. Turkus" (posiada 
ok. l 00 miejsc noclegowycil), który do tej 
pory majdował się w gestii 
Wojewódzkiego Przedsiębiorstwa Tury
stycmego .. San" w Przemyślu. 

W przyszłości przewiduje się urządzić 

w nim stołówkę, co byłoby dużym udo
godnieniem dla przebywającycil lam ru
rystów i grup sportowycil. 

Jarosławski MOSiR stara się zarabiać, 

ale uzyskane w ten sposób pieniądze 

stanowią zaledwie przyslowiową kroplę 
w morzu potrzeb. Np. w rym roku basen 
był czynny przez zaledwie 33 dni. Szkoły 
i kluby, korzystające z bali, zalegają 

z opIatami jeszcze za kwiecień, ałe są 
i takie placówki oświatowe, ktÓre 
w ogóle nie kwapią się do uregulowania 
racbunku. Powodem jest cilroniczny 
brak pieniędzy. MOSiR szukał też 

.. szczęścia" (czytaj: dodatkowycil 
środków) w urządzani u bazaru na placu 
przYlegającym do bali, ale inicjatywa nie 
powiodła się. Trocbę grosza przynoszą 
organizowane lam giełdy galicyjskie, a za 
kilka miesięcy pewien docbód powinien 
dawać dom wycieczkowy "Turkus". 

- Kiedyś macme korzyści finansowe 

19 bm. - IX "Bieg Górski" 

Drugi po Kaliszu ... 
... a ściślej, po rozgrywanym tam 

100- kilometrowym supermarato
rue - tak, w grorue fachowców, 
plasuje się - pod względem atrak
cyjności i trudności - organizowa
ny przez przemyski ZW ZSM p 
,,Bieg Górski" z Posady Robotyc
kiej do Przemyśla, na trasie 32 195 

Wspólne zdjęcie 

Wartościowe nagrody dla zwy

cięzców, ufund.owane przez 

sponsorów konkursu, są na pe

wno zachętą do udziału w na

szej imprezie. 

Wracając do ryb ... Okazy nie 

brały, to nie znaczy, że wędka

rze niczego nie złowili. Dobre 

wyniki uzyskali ci, którzy pene

trowali łowiska wód stojących, 

np. ZEK-u w Radymnie, Tor

kach i Ostrowie k. Przemyśla. 

Wiodło się tym, którzy łowili na 

stawach w Starzawie i Hucie 

metrów. Tegoroczny, już dziewiąty, 
odbędzie się w sobotę, 19 bm. Bar
dzo trudna, uzależniona od aury, 
trasa wiedzie nawierzchniarrli asfal
towo-żwirowymi oraz drogami 
leśnyrru po terenach Pogórza Prze
mysko-Dynowskiego. 

Prawo startu mają biegacze po-

Różanieckiej, Hennanowicach, 

Hadlach. Karp, najczęściej 

"świąteczny" (do 2 kg), dobrze 

brał na wszelkiego rodzaju cias

ta, a jeszcze lepiej na pęczki 

czerwonych robaków, rosówki, 

pęczak, płatki. 

Pod koniec sezonu niektórzy 

już zabrali się do konserwowa

nia sprzętu, pozostając jek za

wsze z nadzieją, że przyszły se

zon na pewno będzie lepszy. 

Najwytrwalsi szlifują sprzęt 

i formę do połowów zimowych, 

POGRANICZE 

uzyskiwaliśmy z organizacji obozów 
i zgrupowań sportowycb wspomina 
dyrektor jarosławskiej MOSiR Jacek 
S t a I s ki. - Żeby się dostać do naszej 
hali, trzeba było ustJlwlć się w kolejce. 
Dziś sytuacja przedsU.wia się zgOła od
miennie. Na przykład w zimie nie mienny 
ani jednego zgrupowania, a latem przeby
wały u nas jedynie pilkarll.i ręczne Craco
vii. Mimo redukcji etatów oraz uzyskania 
macmycb oszczędności, dzięki moderni
zacji kodowni, nie wytrzymalibyśmy bez 
dotacji. W bie-4cym roku dostaliśmy 

z budżetu miasta 800 milionów 7Jotych i ta 
kwota musi wystJlrczyć na ~ 
działałność. 

(wa-bu) 

wyżej 16 lat, zbiórka w dniu im
prezy do godz. 10 przed klubem 
"Niedżwiadek" na przemyskim 
Rynku (start w Posadzie Rybotyc
kiej o godz. 12), gdzie też będzie 
znajdować się meta. Szczegóły 
w Zarządzie Wojewódzkim ZSMP 
(uJ. P. Skargi 18, teJ. 27-41), który 
liczy, że i tym razem ruezapomną 
o "Biegu Górskim" jego sympatycy 
i sponsorzy. Wszystko wskazuje na 
to, że tegoroczna impreza będzie 
miała charakter międzynarodowy, 
gdyż wśród pierwszych zgloszeń są 
trzy z ZSRR. 

(bz.) 

Fot. R. BORYSŁA WSKl 

które, zapewniam, są równie 

atrakcyjne jak wędkowanie 

w ciepłych okresach. Być może 

atrakcje sezonu zimowego zre

kompensują niepowodzenia let

nich miesięcy. 

KALENDARZ BRAŃ na 

okres od 8 do 14 października 

1991 r.: 

8,9, 10, 11 - bardzo dobre 

brania; 12, 13 - zanikające 

brania; 14 - dobre brania. 

FAZA KSIĘŻYCA nów. 

Połamania kija!!! 

KIEŁBIK 

8 PAŹDZERN1KA 1991 r. 



~IŁKA RĘCZNA 

I LIGA 
Ruch Chorzó" - JKS 37:27. Wyraźna 

supremacja bardziej doświadczonych 

chorzowianek nad ambitnym, ale 
grającym nierówno beniaminkiem. Bra
mk.i: Siczkowa 10, Kowalenko - Kor
nak 7, Zarzycka 4, Maluty 3, Kędzior 2, 
Bury I. 

którego skutki odczują mpewne także 
w kolejnych meczach . 

KLASA "R" 
MOTOR - St.I n Sanok 1:1 (paw

Iiszal/). Remis z zespolem zalicmnym do 
czolówki nie przynosi ujmy, ale były 

szanse na 2 punkty, zwlaszcza do prze
. rwy. 

SPOMASZ - Nafta JuIo 2:1 (Lo
gula 2). Żnów świetny Gruzin Logula 
wspierany przez debiutującego 

fi LIGA w Kańczudze Andrieja Kroitoraz K.iszy-
Naprzód Bytom - CZUWAJ 23:24. niowa. 

Punkty na wyjeździe ,cieszą, ale nadal~ DYNOVIA - BUDOWLANI 5:1 
"kolejarze" Bie są jeszcze zespołem (Węgrzyn 2, Buczkowski, Romaniuk, 
w pełnym tego słowa znaczeniu. Bramki: Pinda - Florek). Zwycięstwo lidera nie 
Kalinowski 6, Sura i Halicz po 4, 50- mgrożone, lecz jego forma bardzo prze
kolow i Szczukin po 3, Batko 2, ciętna. 

Wiśniowski i Trzcinka po I. Re!IOYia n - POWNIA-POLNA 0:2 

TENIS STOI.OWY 
II LIGA 

KOBIE1Y: KKW 20' Kraków 
- NURT 2:10 (Zubik 3, Pieniążek 3, 
Pstrąg I, J~ch l, Pstrąg - Zubik l, 
Jędruch-Pieniążek l), NURT-MKS 
MDK 10:5 (Pieniążek 4, Zubik 3, Jędruch 
l, Pstrąg I, Jędruch - Pieniążek 

I - Binko, Pędzińska, Chmielowiec, 
Orzech oraz Chmielowiec - Binko po I) 
MKS MDK - Brooowlanka Kraków 
7:10 (pędzińska 3, Binko 2,- Chmielowiec 
2). . 

MĘŻCZYŹNI: ~lII'ovia, o.lII'o"a 
Tam. - MKS MDK 10:2 (Antosiak l, 
Antosiak - Ofiarski l), MKS MDK 
- LKS Karwoorza 6:10 (Kiczor 3, An
tosiak 2, Jarema l), Karwodrza - NURT 
10:2 (Blat 2), NURT - Gorce N. Targ 
3:10 (Żygala 2, Blat l). 

PIŁKA NOŻNA 
illLIGA 

(Giszczak, Piechota). COŚ "drgnęlo" 
w grze polonistów, ale czy dyspozycję 
z wyjazdów utrzymają na wlasnym bois
ku? 

Liga juaIol'Ó" (w nawiasach mlod- ' 
szych): JKS - Technik Ropayce 1:1, 
Stal Sanok - CZUWAJ 1:1 (1:2), PO
LONIA - Resovia 0:2.(0:5). 

KLASA "W" 
Świętooiowa - Pogoli 0:3 (Stopyra, 

Konopka, T. Majdan), Orzeł - Gać 0:0, 
CzamI- Gnlewczyna 3:1 (Z. Koniecmy 
dla G.), Stuboo - Piast 1:1 (M. Kolcmk 
- Bednarz), Lokawiec - Polonia 11 S: I 
(A. Sanok 2, A. Dobrowolski 2, Michalik 
- Kosmyk), CewI",w - Szówsko 2:1 
(Buniowski, Szczudlo - Pruchnicki), 
ŻurawIaoka - Roztocze 2:1 (Drilitrzyk 
i Petryczlca dla Ż.), Luzki-Lęll. 2:0 5mb
lan 2). 

Juniorzy: Spomasz- Orzeł 0:1, Dy
novia ,Pogoń 5:0, Kaszyce ,Piast 2:1. 

KLASA "A" 
U7lIpełoIenia wyolk.ów z 29.09: 

CZUWAJ-JKS3:O(Mikulec2zka- Skolosz6w - Wyszatyce 1:1 (gr. n, 
mych i Sakowski). Bardzo ambitna Pruchnik ' - Dobkowice 0:3, Wysock 
i ofiarna gra "kolejarzy" przy rekor- - Munina 4:3, Rudolowice ,Piwoda 
dowej od lat widowni - rozczarowanej 2:1 (gr. 11) Rożniatów -- Gorzyce 2:2, 
goAćrili, którzy nie potrafili utrzymać Pelkinie - Rozb6rz 2:0 (gr. 1lI), Plazów 
nerwów na wodzy. Czerwone kartki R. / - Usie Jamy 3:2, Horyniec - Baszrua 
Kulpy i A. Halbiny pogłębiły oiebez- 5:1, Dachnów - Krowica 3:3, Zaluże 
pleczny kryzys w szeregach jaroslawian, - Nowe Siolo 0:0 (gr. IV) 

KOSZYKARSKA KLASA "M" 

Polonia Przemyśl: wrócić' do ligi 
MKS Lubaczów: znaleźć się w barażach 

W niedzielę (13 bm.) ZII8łaq zaIoaUJU
ro"lUIe rozJllY"k1 o lIliBtn:c)stwo Jdasy 
mlędzywoje"ódzkieJ " koayli.ówce 

lDflayzo l kobiet. Nasze woje"6cIztwo 

reprezentuj. " nich zawodnicy g,legIoro

czueJ n -Ugowej Polonii Przemyśl oraz 

za"od~ MKS Lubaczó". 
Poloala, która.ma przed !lObIt jasny cel 

- wywalczenie mistno8twa, zwycięskie 
wyjk.le z lII'aDŻowego turmeju I powrót do 

n ligi - przygoluwywllla !ilf. do roz-

TenoIoarz Polonii" Jesie-j rundzie: 
13 X Folonia - Górnik Wieliczka, 20 

X Parafie Lańcut - Polo ola, 10 XI 

Poloma - Wisła n Kraków, 24 XI Polo

ola - Ska"a W"'owice, l xn Korooa 

Krakó" - Polonia: 8 xn Poloola 

- AZS Rzeszó", 15 xn ReIIOvla n 
- Polonia. W ostalDiej dńriu z roz-

JllY"ek :rzezyguo"aI BeskId ADdrycb6". 

* * * 
JllY"ek m. in. na obozie nad je7iorem Koszykarki MKS Lubaczów; które, 

Białym k. WłodaWy. Na ~c przed występują w Iście kadłubowych rozlfY"

IIeZOnem z prowadzeoia drutyuy zrezyx- k.acb ("ezmą w nich odzilll zaledwie cztery 

. DO"aI Bogdan Drozd, a jego m1ej8ce zająl drużyny), ~ o wywalczeniu co naj

Marina ZamirsId. w..JllZYgoto"anlacb, molej drugiej lokaty, co pozwo\lloby Im 
" zwI~ z doleaHwo6claml zdrowotDy- uczestDiczyć " barażowym tumieju 
mi, ole uczestniczył Jacek O!iIadacz, o weJ'c1e do n UgI. Powodzeole teau pl_ 
a takie Wojckd. Band, który Z08łał zaIriy jednak. nie tylko od okb, ale 
wypoiyczoay I-ligowej Stall Stalowa Wo- rówolet I 041... iroclków IIoaoIowych. 

la, ale póŹlllej powrócił do Przemyśla MKS dule poszukuje sponsorów. W su

I wieIe ,,*azoje na to, że wystvi. "bar- mIe bowiem lubaczowIalIki, uwzględo1ajllC 

"ach PoloolL Z zespołu ubyli I-adzieccy Icb udział takie " ligach juniorek I bde
koszykarze: Boad.vczo.k I Szygln. Pny- tek, ma" do rozegrania aż 36 milłno"lI

był natomiast z Rozwoju Katowice Ry- klcb spotkaiL Warto zaznaczyć, że część 

aard Machała, który po"illlen być silnym środkó" zdobywaj. ODe "e własnym za

poniI.tem drutyny. Jest jeszcze szansa na kresie, m. in. z urądzaoIa dy*otek. 

pozysk.aoie dwóch za"odnlków z Ukrainy. A Oło skład MKS Lubaczów: kierowulk. 

A olu skład Polonii: wiceprezes dl. zespołu Dariusz Sawlcki, !rener LeSzek 

koszykó"ki Józef LewkkI, tnoer Ma- . Gorczyca (pro"adzi też juniorki I kacie

riusz ZamirI1łl.i, za"odnlcy - Grzegorz tId), zawOdniczki - Lucyna Kolasa, 

GorzeloiII. (ur. 1~0 r. In cm wzrOltu), Malgonata Staromiejska, Jolanta 

PIotr Jędruch (1972, 180), Bogdan Kozioł Deriecka, E"a SzataiJska, Joanna Ga

(1965, 184), M.arIuz Kucab (1964, 176), cek, Małgorzata Kopciucb, Joanna MIsz

Knysztof MaszaaIi. (Im, 195), PIotr tal, Agnieszka Greó, Renata Fereoc, Jo

Oleszek (1969, 195), Marek PłbłlkI \anta Staromiejska, Marzena Mroczka 
(1970, 191), TolIWIZ śJDixiełski (1971, I Anna Jauczg-a. 

180), Paweł Trojoar (1968, 190) - k.apI- TenoIoarz IipOtbó pi __ j ruody: 

laD zespołu I asystent tnoera, Wojclecb 13 X MKS Lubaczów - Annatura 

WooroMld (1971, 192), ToDIMZ Zwie- Kraków, 17 XI AZS n Rzeszów - MKS 

rzyiIIkI (l9n, 1711) I Gnqon; MachuoIJr. Lubaczó", lS xn MKS Lubaczó" 

(1970, 190). Do rozgrywek qIoezooo też - HumIk Kraków. 

Jacka Osiadacza (1965, 204). W.B. 
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REPLIKA człowieczkiem - opluwaczem ", którego nie stać na odwagę 
cywilną, żeby podpisać się nazwiskiem i imieniem. 

Przemyśl, 2.10,1991 r. 
Redakror Naczl!lny 
Czesław Duśko 

Do meritum sprawy zawartym w paszkwilu - uslosunkuję 

się po ujawnie'niu nazwiska i imienia "Rik-a ". 

Ponieważ w dniu dżisiejszym odmówił mi Pan podania 
nazwiska i imienia aurora paszkwilu na moją osobę pt. 

"Senator', zamieszczonego w nr 18 z I października hr. 

w Waszym Tygodnikuapodpisanym tajemniczo "Rik" (aulOr 
zastrzegł sohie anonimowość) ,- stwierdzam co następuje: 

Przy o~azji wyjaśniam, że nie kandyduję do Senatu a do 
Sejmu z listy Nr 49 Blok Ludowo-Chrześcijański, który hlokuje 
łisty razem z Konfederacją Polski Niepodległej i Polską Partią " 
Ekologiczną "ZielonJ' '. 

Paszkwil jest obraźliwy zarówno dla mnie jak i mieszkańców 

Stuhna. Autor paszkwilu wykazał, żejest "małym szmatławym 

• Przy dłuższym przechowywaniu 

kompotów i konfitur pestki owoców 

zaczynają wydzielać niewielkie ilości 

szkodliwych dJa zdrowia substancji. 

Dlatego też nie należy przechowywać 

konfitur z owoców pestkowych dłużej 

niż 2 lata, tym bardziej że ich wartość 

odżywcza również ulega obniżeniu. 

Konfitury można przechowywać 

dłużej, ale również nie więcej niż dwa 
i pół roku. 

• Mięso pieczone w piekarniku na
leży polewać gorącą wodą lub rosołem, 
Polewane zimną wodą staje się twarde. 

• Skóra pieczonej gęsi lub kaczki 
będzie chrupiąca, jeżeli przed wyjęciem 
z pieca polejemy pieczyste zimną wodą. 

,., 
• Przed smażeniem posypmy pate

lIlię solą, tłuszcz nie będzie się tak 
bardzo rozpryskiwał. 

• Główki kapusty długo zachowają 
świeżość, jeśli każdą ciasno owiniemy 
papierem i ułożymy w suchym, chłod
nym miejscu, Po pewnym czasie sczer
niały i wilgotny papier zdejmujemy, 
obieramy kapustę z wier~hnich liści 

i ponownie zawijamy w świeży papier. 

, PrZl!wodniczący 

Rady Woj. Komiw6w Obywarelskich 
,,sOLIDA.RNOSC"", PrT.l!myś/u 

ZiJJGNIEW BORTŃ~K 

• Do naczynj~, w którym przecho
wujemy sól, dobrze jest włożyć kawałek 
bibuły. Sól nie będzie się wtedy zbijać 
w grudki. 

• Mięso gotujemy dopiero po 
całkowitym rozmrożeniu. 

I 

• Mięsa nie solimy do chwili za- . 
kończenia gotowania, Jeśli posolimy 
surowe mięso, utworzy się gruba, twar
da skórka. 

• Ryby należy całkowicie ro:zJhro· 
zić przed dalszą obróbką . Na czas roz- " 
mrażania kładziemy je do szklanego 
naczynia i przykrywamy folią. Duże 

kawałki można wymoczyć w chłodnej 
wodzie. 

• Ryby gotujemy pod przykryciem. 

• Potrawy z ryb nie nadają,się do 
odgrzewania. 

Z baszty na basztę 
, . 

.; Fot. JERZY MAKARA 

7 ~ ' 
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TELEWIZJA. TARGOWISKA. OGŁOSZENIA EKSPRESOWE 

KRONIKA 
TOWARZYSKA 

26 września br. państwo HELE
NA i WLADYSLA W KONOPEL
SCY z Przemyśla obchodzili 50-le
cie związku małżeńskiego . z tej 
okazji w kościele Salezjanów od
była się koncelebrowana msza 
święta, podczas której wystąpił chór 
Towarzystwa Muzycznego, a 
następnie, w trakcie towarzyskiego 
spotkania koncertowała kapela 
podwórkowa pana Kazimierza Ga
likowskiego. Tak chór, jak i kapela, 
wystąpiły z własnej inicjatywy, 
pragnąc uświetnić uroczystość, jak 
i sprawić niespodzia.pkę. Należy bo
wiem zaznaczyć, że pan Władysław 
od okresu międzywojennego był 

członkiem chóru Towarzystwa Mu
zycznego, jak również chóru "E
cho". Naukę śpiewu solowego po
bierał prywatnie u profesorów lwo
wskich. 

Po wojnie - oprócz uczestnictwa 
w chórach - wystąpił również we 
"fredreum" w operetce Franciszka 
Schuberta ' ,,Domek . trzech dzie
wcząt", kreując rolę Schuberta. 

Piszący te słowa oglądał tę ope
retkę w wykonaniu profesjonalnych 
tenorów Warszawy, Łodzi, Krako
wa - lecz rola Schuberta w wyko
naniu pana Władysława najbardziej 
zapadła mu w pamięci jako najbar
dziej trafna i to tak aktorsko, jak 
i wokalnie. 

Do życzeń pomyślności w dalszej 
drodze życia dołącza się w imieniu 
Towarzystwa Muzycmego 

ApololliuszCzyński 
wiceprezes TM 

Komar, ' 
Kruczek 
r plotki 

Wśród znanych osób, które 
w ostatnim czasie wydały swoje 
"alfabety" wspommen, jest 
również Władysław Komar, 
były mistrz olimpijski w 
pchnięciu kulą. Wspominając 

postać Władysława Gomułki, 

nie omieszkał wytknąć bYłemu 
pierwszemu sekretarzowi, iż "z 
dziedziny sportu on niczego nie 
rozumiał". Przy tej okazji ' Ko
mar dzieli si~ z czytelnikami 
następującą dygresją: "Tu przy
pomina mi się inny towarzysz, 
Władysław Kruczek, który _na 
zawodach w Przemyślu obser
wując bieg przez plotki, kazał 
posprząta/bieżnię, żeby nic nie 
przeszkadzało zaw,odnikom". 

Czyżby rzeczywtSCle były 

wielkorządca dawnego (duże

go) województwa rzeszowskie
go wykazał w Przemyślu tyle 
sportoweao dyletanctwa, czy 
jest to tylko "licentia poetica" 
dawnego lekkoatletycznego 
czempiona? 

~ - 8 

WTOREK 
8 PAŹDZIERNIKA 

PROGRAM I 
8.00 Wiadomo.§ci poranne 
8.10 Poranny magazyn rOmlaitości 
9.15 Gotowanie na e"krani.e 
1O.00.,'~WIELKA MIŁOSC BALZA-

~"(2) . 
11.50 Wiadomości 
12.00 Telewizja Edukacyjna - Agro-

szkoła 
12.30 ,,-Kolor" - fiim dok . prod , USA 
13.00 rizyka 
13.30 Cbemia 
14.00 Przybysze z Matplanety 
14.35 P[ZYBooy k!lPitana Remo 
14.45 1 ,SWladkowie przeszłości " fiim 

ook. czechoslowacki 
15.00 IIEinstein" - film dok . 
15.25 ~zam 
15.50 Klub Midi 
16.00 Studio 7 proponuje 
16.15 Tik-Tak 
17.05 ~zyk angielski dla dzieci (4) 
17.15 Teleexpress 
17.30 Listy o gospoda= 
18.00 Piłkarska k'ildra czeka 
18 .10 W Sejmie i Senacie 
18 .30 "Kiblik Bugs przedstawia" 

- serial prod. USA 
18 .55 Wy:.viad tygodnia . 
19.15 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 
20.05 "SAJGON - ROK .KOTA" 

- fiim fab. prod ang. 
21.45 ABC ekonomii 
22.00 Studio wyborcze 
23 .05 Wiadomości wieczorne 
23.30 BBC 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7.35 Ranp 
8.10 "Denver ostatni dinomur" 

- serial anim. franc -ameryk. 
8.30 t.ta»ZY!l Telewi~i $,niadanjowń 
9.00 !).WLABIRYNCIE - senal TP 

10.00 I..NN 
10.1 O Język francuski (2) 
16.30 Panorama 
17.00 ,,§mutek Prłgi" - reportaż 
17.30~rOD WSPOLNYM DACHEM" 

'ł - serial prod. franc, 
18.00 rOglllDl loli:alny 
18.30 Lokalny program wyborczy 
19.00 Ciebie Boga wysłaWiamy ... 
19.30 Język angJelski (2) 
20.00 Lustro 
20.30 Teatr czyli świat 
21.00 Panorama 
21.20 Sport 
21.30 Warto mówić 
22.00 "WRCA" - ŚMIERĆ POETY" 

- serial prod. hiszp. 
22.25 Non stop kolor 
24.00 Panorama 

ŚRODA 
9 PAZDZIERNIKA 

PROGRAM I 
8.00 Wiadomości poranne 
8.10 Poranny m~ rOmlaitości 
9.1 O Domowe priedszkole 
9.35 PrQg@!Il PQradniczy 

10.00ttsTNASTIA" - serial prod. 

11.50 Wiadomości 
12.00 Telewizja Edukacyjna - Agroszko

la 
12.30 "De .Gaulle - ciule wyzwanie" 

- senal dok. prod :lranc, 
13.30 Spotkanie z lJleraturlł 
13.55 P"oczet nauki 'polskiej 
14.20 ~tkanie z lJ1eraturą 
14.55 rzecbodzień" - film do~ . 
15.30 niweraytet Nauczycielsld 
16.05 Studio 7 proponuje . 
16.15 Magazyn nastola!Jc6w 

., 

"11 . "fi ZIII'IIt'ł 
CENY , NA ·PRZEMYSKICH I 

CllJCHACH NA STADIONIE 
"poLONn" (5 l 6 X lir.): 

koszule nocne z perkalu (radz.) 
- 1 O tys. zł; komplet talerzyków 
deserowych w ksztalcie liścia - , 50 
tys.; latarka na dynamo - . 15 tys. ; 
scyzoryk z dwoma ostrzami .,- 13 
tys.; orzeszki ziemne (0,5 kg) - 15 
tys.; torba na zakupy I z ceraty 
- 6 tys.; gitara klasyczna 12-stru- . 
nowa - 400 tys., zaś 6-strunowa 
- 250 tys.; konserwa rybna 
(sałatka) - 4 .tys.; 30 dag herbaty 

16.40 Kino nastolatków 
I 7.1 5 Teleexpress 
17.35 Recila Joanny Szz:zepkowskiej 
17.55 Klinika mroweao czCowieka 
18.20 Teleturniej 
18.30 Encyklopedia II wąjny światowej 
19.00 Protram Redakcji R01nej 
19.15 DoIlranoc 
19.30 Wiadomości 
19.50 Wyborcze ABC 
2O.05tfS~YNASTIA" - serial prod . 

21.00 ABC ekonomii 
21.05 Spotkanie z r1leCZnikiem praw 

o!lYwatelskicb 
21 .20 Sórawa dla reportera 
22,00 studio wyborcze 
23.05 Wiadomości wieczorne 
23.25 Wiersze na dzień powszedni 
23.35 BBC 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7.35 Rano 
8.10 "Ulisses 31" - serial anim. 

proo. franc.-ame~k . 
8.3S'r.ta.&.l\ZY!I Telewi i Ślliadaniow~ 
9.00 ~LABIRYN E" - seri!!l TP" 

10.OOI..NN 
10.10 Język angielski (2) 
16.30 Panarama 
17,00 Gra 'II zielone 
17 .30(f~A .S.H , " - seriąl kom. prod' 

18.00 Program lokalny 
18.30 Lokalny program wyborczy 
19.00 Seans filrilowy 
19.30 Język angielski (32) 
20.00 Nagrod,Y brytyjskiego przemysłu 

fonograficmego (koncert) 
21.00 Panorama 
21.20 Soort 
2L30",TWARZĄ w TWARZ" - fiim 

lab. prod. szwedz. . 
23.00 Telewil,ja nocą , 
24.00 Panorama 

CZWARTEK 
10 PAŹDZIERNIKA 

PROORAM I 
B.OO Wiadomości poranne 
8:'1 8 Poranny program rOmlai tości 
9.1 Domowe przedszkole 
9.35 Przyi~ne z POŹY,tCClIl..Y!!1 

10,00 "wySOKIE NAPI~CIE" (4) 
- senaJ..prod , franc. 

II JO Po szUcXjzieSlątce 
11.50 Wiadomości 
12.00 Telewizja Edukacyjna - Agroszko

ła 
12.30 "Tern X: Sabara ,raj utracony" 

- fiim dok. prod. man. 
13.20 "Ek.sp'edYCJe na 4no morza" 

- senat dok , prod. wem . 
13.45 "Zraniona planeta" - serial dok. 

p'rod , węg. . 
14.10 Mieszkamy' w Polsce 
14.35 Zwierzęta świata 
15.05 "-Piąty ml'lsl" - film dok . 
15.30 rrzez lady i morza 
16 .00 Studio 7 proponuje 
16 .15 Kwant 
17.15 Teleexpress 
17.30 Telemuzak 
18.10 Laboratorium 
18.30 Podr6że do Polski 
18.50 Magazyn katolicki 
19.15 Do!Jraftoc 
19.30 Wiadomości 
20.05 "WYSOKIE NAPIĘCIE" (4) 

- serial prod. franc, 
21.35 PeW 
22.00 StUdio wyborcze 
23.05 Wiadomości wieczorne 
23.30 BBC 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7.35 Rano 
8.10 ,,~EBSKI HARRY" - serial 

amm. prod.franc.-lIQleryk. 
8.35 M!l&.l\ZY!I Telewi~i ~ni~anjowri 
9.00 ~BIRYNCIE - senal TP 

10.OOI..NN 
10.10 Język angielski (2) 
16.30 Panorama 
17.00 Magazyn kupc'" iJ)rzcmysłow-

06w .-
17.30 "CUDOWNE LATA" (49) - se-

nal prod. USA 
18.00 Pro&f.aDl lokalny 
18.30 Lokillny pro~1IIll wyborczy 
19.00 Znaki poku " - film dok. 
19.30 Yęzyk francus ' (2) 
20.00 Studio Sport 
21,00 Plnoraml 
21,20 Sport 
21 .30 ,,Prywatny areszt ł1edczy" - pro-

czarnej - 5 tys.; kostka mydła 
toaletowego - 2 tys .; pudełko za
pałek - 100 zł; śWieCił: ~olorowa 

- l do 2 tys.; szt\lćce! ck) sałatki 

plastikowe - 3 tys.} butelka wódki 
"Ruskaja" -25 tys.;'halka damska 
- 15 tys.; farby akwarelowe 
- 3 tys.; kuchenka elektryczna 

. - 60 tys.; spódnicZka dziewczęca 
,,mini" - 40 tys.; komplet bielizny 
pościelowej - 70 do SO tys. ; krze
sełko składane dla wędkarzy - 80 
tys.; lampka nocna -:- 30 tys. 

CENY Z ~ ZIJLENIAKA 
W PRZEMYSLU (5 i t X 1Ir~): · .. 

kg ziemniaków '- 1,5 tys.; kg 
marchwi - 2 tys.; kg cebuli 
- 2 tys.; kg ogórków zielonych 
- 6 tys.; litr śmietany - 10 do 12 
tys.; plaskanka sera białego - 4 do . 

22.00~~~~~1eatr "Dwójki" 
23.30 europa Agnieszki Houand 
24.00 Panorama 

PIATEK 
11 PAŹDZIERNIKA 

PROGRAM I 
8,00 Wiadomości poranne 
8.10 Poranny maga~n romlaitości 

·9.10 Domowe priedszkole 
9.35 Szkoła dla rodzi06w 

10.10 " ROZKAZ" (2) - film rab . 
p'rOd. radz. 

11.50 Wiadomości 
12.00 Telewizja Edukacyjna-Agroszkola 
12.30 Chiny 
13.10 Eko-Lego 
13.35 Trudna rustoria 
14.05 Religie i kościoły w Polsce 
14.35 Jeśli nie Oxford , to co? 
15.05 Telewizja Edukacyjna zaprasza 
15.30 Uniwersytet Nauązycielski 
16.05 Studio 7 proponuje 
16. 15 Dla najmlodsZ)'<:b ' 
17.05 J~zyk angielski dla dzieci 
17.15 Telccxpress 
17.35 Klub dobrej ksilJ,Żki 
18.05 "N~OLEON (6) serial 

p'ród. biup. 
19.00 Refleks 
19.15 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 
19.50 Wyborcze ABC 
20.05 MIASTECZKO TWIN 

PEAi(S" (16) _ .. serial prod . USA 
20.55 ABC ekonomii 
21,00 Polskie ZOO 
21.10 Zapis 
22.00 StUdio wyborcze 
23.05 Wiadomości wieczorne 
23.25 Wiersze na dzień [l9wszedni 
23.30 Wielki koncert Pru la Colliosa (3) 
0.25 BBC 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7.35 Rano 
8.10 "Lucky Lu~e· · (6) - serial 

amm. proo . franc . Ś 
8.35 M_a»zyn Telewi~i niadaniow~ 
9.00 ~ABIRYNCIE·' - serial TP 

10.OOI..NN 
10.10 Język angielski (32) 
16.30 Panorama . 
17.00 Dookoła świata 
17.30 Programy regionalne 
18.30 Lokalny program wyborczy 
21,00 Panorama 
21.20 Soort ' 
21.30 "Oczy c:z:iornyje" - relacja z wy

strnu ~ołu 
22.00 ~.PRZYGODY DZIELNEGO 

WOJAKA SZWEJKA" serial 
film prod . auslriac . 

23.00 Obrazy, słowa, dźwięki 
24.00 Panorama 

SOBOTA 
12 PAŹDZIERNIKA 

PROGRAM I 
7.35 W~stko o działce 
8.00 Wiaaomości poranne 
8.10 R.YIlek-agro 
8.40 Na zdrowie 
9.00 Ziarno 
9.25 5 - 10 - 15 

10.30 J-tzyk an,gielski dla dzieci 
10.35 WOjowwcze żółwie Ninja (. 
10.55 Kaliber ·91 
11.20 Koncert życzeń 
11.50 Wiadomości 
12.00 Z Polski rodem 
12.40 M~ i świat 
13.00 SiOdemka" w ,,Jedynce" 
14.00 Walt D isney prZedstawia 
15.15 Cms rodzin 
15.45 Kto si~ boi szkoły 
16,55 Katolicki magazyn młodzieżo-

17.15 '?'cleexpress 
17.35 Z kanlerą wśrOd zwierząt 
17.55 Maga_zyn kulturalny. 
18.20 "DETEKTYW W SUTANNIE" 

-film USA 
19.15 Dobranoc 
19.30 Wiadomości 
20.00 "Polskie ZOO" 
20.15 ... ~~RY PAN"-film prod . ang. 
22.00 MUOio wyborcze 
23.05 Wiadomości 
23.25 Sportowa sobota 
23.50 "KONIE VALDEZA" -- film 

fran<:.-wloski 

6 tys.; jajko - 800 do 900 zł; kg 
pomidorów - 2 do 5 tys.; główka 
czosnku - 500 zł ; główka kapusty 
na siekanie - I do 1,5 tys., zaś na 
gołąbki 2,5 d o 3 tys.; kg cytryn - 12 
tys.; kg pomarańcz - 10 do II tys.; 
kg bananów - 5 do 12 tys.; kg 
cukru - 4,8 tys. ; kostka masła 5,7 
tys.; kg mąki - 2,8 tys. ; kg jabłek 
- 4 do 6 tys.; kg gruszek - 6 do 
7 tys.; dwie duże pietruszki z natką 

• - 2 tys.; kg fasoli , jaśka" - 12 
tys.; kalafior - J do :5 tys. . 

CENY Z JAROSLA WSKlEJ 
HALI TARGOWEJ (5 X br.) 

czajnik emaliowany - 68 tys.; 
.. patelnia kucheńna - 55 tys.; kom

plet garnków emaliowanych - 250 
tys.; komplet szklanek (6 szt.) - 60 
tys.; kinkiety mosiężne - 320 tys.; 

POGRANICZE 

PROGRAM II 

7.30 Panorama 
7.35 Bellona 
8.00 Ulica SezamkQwa 
9.00 MagllZYIl TV Sniadaniowej 
9.30 1"Y&lęl . 

10.00 C"NN 
10.10 Magazyn TV Śniadaniowej 
10.40 T!!.'<Y sami 
11.00 PKF 
11 .10 , .. TRZY KOBIETY" - film polski 
13.00 L.wierzęta świata 
13.30 Klub Yuppies? 
14.00 Wzrockowa lista przebojów 
14.40 Ekspres rl\P.9rterow 
15.20 Artyści - Galerie 
16.00 "-6 z 49" - teleturniej 
16.30 ranorama 
16.40 Film fabularny 
18.00 Program lokalny 
18.30 Lolialny program wyborczy 
19.00 Debiut '91 
19.30 Malowane w Grenoble 
20.00 ,,Acis i Galatea" __ o kantata 

HUndla 
21.00 Panorama 
21.20 Slowo na niedziel~ 
21 .25 Bez znieczulenia 
21.45 KENNEDY" (6) serial USA 
22.30 It~ncert na rzecz "Dziecięcej wio-

ski ' (I) 
23.30 Kwiat magnolii 
00,00 Panorama 
00.05 Koncert na rzecz "Dziecięcej wio

. ski " (2) 

NIEDZIELA 
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PROGRAM I 
8 .00 Tvdzień 
9.00 Teleranek . 

10.00 J~zy~ aggielski dla dzieci (J Il 
10.05 "UZlECl Z BULLERBYN (6) 

- serial szwedzki 
10.30 "Al-Kibla" - kierunek na Mek-

k " (5) 
11 .00 ~otowania 
11 .25 Koncert życzeń 
I 1.55 Zolnierz meznany 
12.20 Teatr Młodego Widza: "Wieia 

Babel" 
13.05 Szkoła pod żaglami 
13.25 Dzieje roltury polskiej 
14.25 Jak wam się pOdoba 
15.05 Telewizjer 
15.30 W St.aryq) Kinie: "WOLNE DU-

SZE" - film prod. USA . . 
17.15 Teleexpress 
17.35 Kabaretowa tista.,Q.rzebojów (I) 
18.05 "SYNOWIE I CORKI" (2) - SII-

nal USA 
19.30 Wiadpmości 
20.05 "USMIECHY SZCZĘŚCIA" 

- serial USA 
20.50 Sportowa niedziela 
21.10 Piosenki z Kabaretu Olgi Lipińs

. ki ej 
22.00 StUdio W.rborcze 
23.25 7 dni - Swiat 

PROGRAM II 

7.55 Przegląd tygodnia (d la niesłyszą-
cycb) . 

8.30 Fil!ń dla niestv~cxcb: "UŚMIE
CHY SZCZESCIA 

9.15 M,a»zyn TV Sniadaniowej 
10.10 CNN 
10.15 Magazyn Telewizji Śniadaniowej 
10.20 Program lokalny . 
10.50 Ma~ przecflodnia 
11.00 Wspólnota w kul turze 
11.30 Podr6że w czasie i przestrzeni 
12.20 Zwierzęta wokół nas 
12.35 Express Dimancbe 
12.50 Turniej - XV Mistrzostwa Euro-

py Rycerzy 
13.10 100 pytan do... . . 
13.50 Muzycme wizyty 
14.10 Kino Familiine ,,9AKTARI" (7) 
15.10 GoŚĆ Dwójn 
15.20 spotkania z literaturą 
15.50 Za chwilę dalszy ciąg prqgramu 
16.30 Panorama 
16.40 IIRebus):''' - teleturniej 
17.00 ~tudio :sport 
18.00 Bliżej śWiata ' 
19.00 Wydarzenie tygodnia 
19.30 Galeria DwójlO 

• 20.00 J9V Symfoma Dymi tra Szostako- · 
W1cza 

21.00 Panorama 
21.20 "NIEBO MOŻE ZACZEKAĆ" 

-film USA . 
23.00 Moda pod gwiazdami 
00,00 Panorama . 

Za DDlaay " progrunie redakcja nie 
odpowiada. 

radziecki instrument klawiszowy 
bateryjny - 110 do 120 tys.; 10 dag 
kakao - 7,5 tys.; jajko - 750 zł; 

przedłużacz do telefonu - ~7 tys.; 
lustro w oprawie drewnianej - 120 
do 180 tys., zaś w oprawie plas
tikowej - 80 do 150 tys. ; doniczki 
plastikowe - 15 tys .; obrazy religij
ne, oprawione - 45 do 220 tys.; 
kartki świąteczne - 800 do \,5 tys.; 
bezpieczniki automatyczne - 45 
tys.; regulatory natężenia oświetle
niowego - 85 tys.; kalkulator-no- . 
tatnik osobisty - I mln 550 tys.; 
upominkowy zestaw zapałek ,- \8 
tys.; maszyna do szycia dziecięca 
- 65 tys.; kg cebuli - 1,4 do 1,6 
tys.; kg śliwek - 5,5 do 6,5 tys.;kg 
ziemniaków 900 do 1,2 tys.; kg 
pomarańcz - 10 tys.; kg bananów 
- 12 tys.; kostka masła -- 6,3 tys.; 
kpstka smalcu - 1,8 tys. 

TWIGGY i BOŻENA 

8 P AźOZIERN1KA 1991 r. 



Wiedzą 
sąsiedzi jak się 
dziś »siedzi« 

--;;,;;;;;;..,.,~ 

Tę parafrazę znanego przysłowia w przypadku przemyskiego 
Zakładu Karnego odczytywać należy niemal doslpwnie. Zakład 
pamiętający czasy c.k. Austrii usytuowany został prawie w cent
rum miasta, a w każdym razie w bezpośrednim sąsiedztwie 
domów mieszkalnych. Zdjęcie "blend", czyli zewnętrznych osłon 
okiennych, ułatwia znakomicie (zwłaszcza aresztowanym tym
czasowo) kontakt wzrokowy z otoczeniem. ] ak to się ma do tzw. 
dobra śledztwa, nie trzeba nikomu wyjaśniać. 

- Z tym, to jeszcze pół biedy nawet prywatne, i wcale im nie 
- mówi jeden z funkcjonariuszy zależy na jakichś tam zajęciach 

służby więziennej (imię i nazwisko świetlicowych. 

znane redakcji) - gorzej, że obo
wiązujący obecnie regulamin czyni 
bezprzedmiotowym stosowanie ja
kichkolwiek kar dyscyplinarnych. 
Obniża to dyscyplinę i godzi w po
rządek wewnętrzny z!,kładu. Kiedyś 

za określone przewinienia można 
było pozbawić czasowo skazanego 
uczestnictwa w zajęciach kultural
no-oświatowych. Obecnie skazani 
mają telewizory w celach, nierzadko 

W tym miejscu mój rozmówca 
poruszył jeszcze jeden aspekt spra
wy. - Jak pan myśli - zapytał 

- kto płaci za prąd pożerany przez 
te telewizory w celach? W domu, 
gdy chcę oglądać telewizję, to muszę 
za to płacić. Tu skazani, z samych 
tylko nudów (do pracy nie wy
chodzą, bo na wolności szaleje bez
robocie) calymi dniami siedzą przed 

telewizorami i żaden przepis tego nie 
normuje. Zgoła iluzoryczna w skut
kach jest też możliwość pozbawienia 
skazanego prawa do otrzymywania 
paczek lub zakupuartykulów żyw
nościowych, skoro inny przepis ze
zwala na otrzymywanie podczas wi
dzeń do 1 kg żywności i 10 pa::zek 
papierosów. 

Mój rozmówca ma wyraźne in
klinacje do ftlozofowania. - Cóż 

z tego - mówi - że wprowadzono 
(zresztą bezprawnie) religię do 
szkól, jeśli przestępczość, zwłaszcza 
wśród młodzieży, nie maleje? Jaka 
stąd korzyść, że w zakładzie 

działają duchowni różnych wyznań 
z Adwentystami Dnia Siódmego 
włącznie, skoro pod wpływem owe
go pluralizmu skazani tak się wy
cwanili, że potr::lfią się ~utecznie 

"przyczaić" na pewien czas, aby 
tylko otrzymać np. przepustkę, 

z której z reguly nie powracają 

dobrowolnie. Wyniki k1erykaliz:ocji 
systenli wychowawcze~o są więc 

znikome. 

Skazani pozwalają sobie najaw
ne kpiny z owego systemu. Nie
rzadko można usłyszeć taką "od
zywkę": - Panie oddziałowy, pisz 
pan na mnie raport, ale daj mi pan 
wreszcie święty spokój. - Na ska
zanym nie robi bowiem żadnego 
wrażenia upomnienie, nawet z wpi
saniem do akt. Upomnień takich 
można mieć kilka, a nawet kil
kanaście, a i tak przy najbliższej 
"wokandzie" sędzia penitencjarny 
może to anulować i wyróżnić ska
zanego, bo "wykaz al w ostatnim 

Pod młotek komornika 
- Urząd komornika powołany do 

życia li' Polsce w 1930 roku, staje się 

ostatnio coraz bardziej potrzebny. 

Myślę, że wprost trudno sobie wyob

razić funkcjonowanie wolnorynko

wej, kapitalistyczDej gospodarki bez 

komorników. Odwołam się tu do 

okresu międzywojennego, kiedy to 

nawet dziecko wiedziało czym za

jmuje się pan komornik. Czy mam 

rację? Pracuje pan od 1966 roku, ma 

więc pan nie tylko doświadczenie, ale 

również skalę porównanwczą. 

- - Tak. Teraz rzeczywiście na 

brak zajęcia nie narzekamy, a jeśli 

chodzi o mnie, to mogę tylko ma

rzyć o nonnałnym, ośmiogodzin

nym dniu pracy. Powiększył się za

kres naszej działaJności. Oto przy

kłady: poprzednio ściągaliśmy 

należności na rzecz sądów (koszty, 

grzywny), obecnie również kole

giów. Jak dawniej ściągamyalimen· 

ty, ale to zadanie mamy znacznie 

utrudnione. 

-? .. 
_ .. Pogarsza się sytuacja material

na znacznej części społeczeństwa. 

Jak wydobyć pieniądze od bezrobo

tnego, a takich przypadków przy

bywa? Jeśli otrzymuje kuroniówkę, 

to można próbować. Wielu ojców 

wymiguje się od obowiązku świad

czenia. Ostatnio miałem taką spra· 

wę: pewien przemyślanin miał pła· 

cić na dzieci l 200 000 złotych --'- nie 

dawał ani grosza, tłumacząc się, że 

jest bezrobotny. Z tego tytułu po

bierał zasiłek. Jak stwierdziłem, 

w rzeczywistości zajmuje się hand

lem na ~azarze, obraca dużą gotów

ką, posiada dwa samochody, w tym 

mercedesa oraz przyczepę, ma dob

rze urządzone mieszkanie. Kiedy 

udałem się do niego, by zająć mu 

POGRANICZE 
rozmawia 

z komornikiem 
STANISŁAWEM BACZĄ 

część majątku, a konkretnie samo

chód, usiłował nzucić mnie z trze

ciego piętra. Dobrze; że nie byłem 

sam, bo kto wie, co by się ze mną 

stało. 

- Przecież lo byla czynna napaść 

na urzędnika państwowego, rzecz nie 

do przyjęcia, karalna ... 

- Oczywiście wniosłem skargę 

do prokuratury, ta jednak uznała, 

że występek owego pana ma zni

komą szkodliwość społeczną i wa

runkowo sprawę umorzyła. 

- A co z alimentami? 

- Co przeżyłem, to przeżyłem, 

ale zmusiłem go do zapłacenia po

nad 5 mln złotych. Z lego co jednak 

wiem, znowu zalega i lo od kilku 

miesięcy ... Do obowiązku komor-
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nika należy nie tylko ściąganie ali

mentów, alerównież egzekwowanie 

wyroków w sprawie wydania dzieci 

jednem\j z rodziców. 

- Prowadził pan takie spra·'oVy? 

- Zdarzyło się. To znacznie tru-

dniejsze niż alimenty. Kiedy w grę 

wchodzi dobro dzieci, mam dwie 

dusze: człowieka i komornika. Nie

łatwe to do pogodzenia, przeko

nałem się o tym, kiedy zgodnie 

z nakazem sądu, miałem odebrać 

dzieci pewnemu ojcu, by przekazać 

je matce. One przed nią uciekały ... ! 

Widząc trudną sytuację rodzipy, 

kieruję sprawę alimentacyjną do 

ZUS, klóry wypłaca zasądzoną na

leżność z Funduszu Alimentacyjrie

go. Dzieci nie przymierają z głodu, 

aja tymczasem szukam ojca. Aż do 

skutku. Praca komornika jest pełna 

stresów, aż się dziwię, że nie zjadły 

mnie wrzody żołądka. 

Najwięcej absorbują sprawy nie

spotykane w minionym okresie 

PRL-u. Na przykład ściągam 

z przedsiębiorstw zasądzone należ

ności na rzecz pracowników (pobo

ry, świadczenia). Ma to coraz częś

ciej miejsce z uwagi na upadłość. 

Z uwagi na likwidację arbitrażu, 

ściągam zasądzone należności 

w sprawach między przedsiębiorst

wami. Tego dawniej też nie było. 

Częstsze są zajęcia majątku i sprze

daż na licytacjach. W tej chwili 

okresie wyraźną poprawę". Na ta
kie "wokandy" skazani tylko cze
kają i potrafią się do nich odpowie
dnio przygotować 

Uznając potrzebę humanizacji 
procesu odbywania kary pozba
wienia wolności, mój rozmówca 
jest przeciwny jego nadmiernej li
beralizacji. - Po ostatniej amnestii 
- mówi - ponad 60 proc. zwol
nionych powróciło z powrotem za 
kratki. Kiedy opuszczali zakład ka
rny otrzymali zapomogi pieniężne 
oraz pomoc materialną w innych 
formach. Część z nich jednak nie 
zdążyła nawet dojechać do domu. 
Mieliśmy przypadek, że zwolniony 
na mocy amnestii młody człowiek 
postanowił zrobić mamusi prezent 
świąteczny. W tym celu wlamał się 
do sklepu mięsnego i ukradł szynkę. 
Wynik? - zamiast do mamy, wrócił 
z powrotem za kraty. 

Efektem nadmiernej liberalizacji 
polityki penitencjarnej były m.in. 
nadmir:rne żądania skazanych 
podczas manych buntów w zak
ładach karnych. Zniszczono 
wówczas kilka zakładów, w wyni
ku czego skarb państwa poniósł 
straty na około 30 mld złotych, nie 
licząc kosztów odszkodowań 

wypłaconych... skazanym(!) za 
spaloną odzież. 

Nagminne jest uznawanie się 

skazanych za ofiary reżimu (bez 
bliższ;;go jednak określenia, które
go). Były nawet przypadki, że po 
utworzeniu w zakładzie karnym 
"Solidarności", zgłaszali się "wete
rani" tego związku z żądaniem 

prowadzę takie postępowanie 

w upadłym Spółdzielczym Przedsię
biorstwie Zaopatrzenia i Handlu 

w Przemyślu. 

- Spadek stopy życiowej i wzrost 
kosztów utrzymania powodują, że 

wil:lu lokatorów zalega z czynszem. 

Czy im również składa pan wizyty? 
. Również. Mam takich spraw 

około 15. 

- A co się dzieje, gdy oporny 

lokator nie chce pana wpuścić do 
. domo, a tym samym uniemożliwia 

zajęcie na przykład telewizora? 

M ogę wejść d o mieszkania bez 

nakazu prokuratora, potrzebni mi 

są tylko dwaj świadkowie i ślusarz. 

Miałem taki przypadek: kiedy we

szliśmy do mieszkania okazało się, 

że właściciele są wewnątrz. 

- Ma pan rację, stresów panu nie 

brakuje ... 

- Chciałbym dodać, że komor

nicy przeprowadzają eksmisje z lo

kali, oczywiście w oparciu o wyrok 

sądowy. To leż nie lada "przyjem
ność". 

- Może na zakończenie jakaś 

ciekawostka, coś z życia ... 

- Jak grzyby po deszczu po

wstają spółki z ograniczoną odpo

wiedzialnością. Założyło w Przemy

ślu laką dwóch facetów, dostali 

z cukrowni w Ropczycach towar na 

weksel za 150 mln złotych. Nie 

zapłacili, spółkę zlikwidowano, 

a ich kapitał zakładowy wynosi aż ... 

10 mln złotych. I co zrobić? Kom-

6inalorów będzie coraz więcej, o

strożność w interesach jest niezbęd

na. To takie ostrzeżenie od komor
nika. 

Rozmawiał Z. ZIEMBOLEWSKI 

przyjęcia ich w jego szeregi. 
- Myśmy do "Solidarności" wstę
powali w roku osiemdziesiątym pier
wszym, a wy nas teraz nie. chcecie 
przyjąć? 

Nie bez winy bywa też czasem 
i administracja więzienna, która za 
cenę "świętego spokoju" przecho
dzi do porządku nad niektórymi 
wybrykami skazanych. W Prze
myślu był przypadek, że podczas 
pracy na budowie skazany pobił 
strażnika, ale ówczesne kierownic
two zakład u karnego "dla dobra 
służby" sprawę zatuszowało. Obec
nie ów skazany przebywa już na 
wolności, a strażnik? - pełni nadal 
służbę. Jak się w tej sytuacji czuje, 
o to nikogo głowa nie boli. 

Skoro jesteśmy już przy persone
lu, to nie od rzeczy będzie wspomi
nać, że mimo iż nie było formalnej 
weryfikacji, to po zgłoszeniu do 
Sejmu projektu nowej ustawy eme
rytalnej, w ciągu dwóch miesięcy 
w samym tylko Przemyślu zrezyg
nowało ze służby aż 17 funkcjona
nuszy. 

Służba w przemyskim zakładzie 
jest ciężka. Mój rozmówca określa 
go mianem "śmietnika", co ozna
cza, że odbywają tu karę pozbawie
nia wolności osoby skazane niemal 
ze wszystkich paragrafów kodeksu 
karnego. Takie "materii pomiesza
nie" czyni pracę ciężką i przyspa
rza wielu kłopotów wychowaw
czych. Stąd chyba owa nuta pesy
mizmu w wypowiedziach mojego 
rozmówcy. 

JERZY MAKARA 

Czy nie za dużo, 
jak 

na jedną wieś? 
Mieszkaniec Medyki (nazwisko mane 

redJLkcji) powiadomił nas, że w miejsco

wości tej od pewnego czasu grasuje bez

karnie pijany watażka. 

Rejestr jego wybryków jest długi, wy

mienimy zatem tylko niektóre z nich. 

• Na drodze w Medyce napadł on na 
pracownika miejscowego PGR, któremu 

groził i używaj wobec niego wulgarnych 

słów. NapadniętegIl uratowaJ przed nie

chybnym pobiciem inny mieszkaniec tej 

wsi. 

• Nie uniknął natomiast dotkliwego 
pobicia pewiCII obywatel Medyki, który 

miaJ to nieszczęście, że nikt nie przyszedł 

mu z pomoą. W wyniku napadu domał 

obrażeń ciała. 

• O SlId oparła się spi"awa pobicia 

jednego z pracowników PGR, co jednak 

nie powstrzymaJo rozwydrzonego chuliga

na przed napadem na jadlfCCgo furroank'l 

mit'5zkaóca tej miejscowości. 

• Pijany chuligan dwukrotnie U'iilowaJ 
pobić kolejnego pracownika PGR w Me

dyce,lIŻ)""·ajllc do tego celu za pierwszym 

razem młota, zaś za drugim - motyki. 

Napadnięty zdołał na szczęście zbiec. 

• lony wyczyn, to napad i pobicie 18 
września br. członka komisji wytyczajli

cej, przy udziaJe geodetów, trasę przy

szłego gazociUU na polach w Medyce. 

TCII krótki, lecz jakże "urozmaicony" 

rejestr d<dykujemy miejscowej poUcji, 

która wiona ukrócić wreszcie te chuli

gańskie wy bryki. 

Jot-Em. 

9~ 
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Pamiętnik 
- A.A. 

W LISTOPADZIE 1986 RO
KU SPOTKAŁEM JAN

KA. Janka, a nie Szwaję jak Go 
nazywaliśmy, ogolonego, czysto 
ubranego, a co najważniejsze 

uśmiechniętego. "Gdzie 
idziesz?" - zapytał. "Id ę coś wypić, 
bez względu na to jak zdobędę 

alkohol". Szedł naprawić radio 
i niósł dwa piwa dla mechanika. 
Popatrzyłem z pożądliwością na pi
wo. Janek zrozumiał mnie w lot. 
"Chodź ze mną, a jak nie będzie 
machera, dam Ci się napić piwa". 
Poszedłem z nadzieją. Nie było na 
moje szczęście mechanika, usiedliś
my na piantach, Janek podał ml 
piwo i zaczął mówić. Przytuliłem do 
spieczonych warg butelkę z piwem, 
wlałem do suchego, palącego og
niem gardła życiodajny napój i słu
chałem tego, co mówił Janek. 

WYSZEDŁ NlEDA WNO 
Z ZAKŁADU KARNEGO 

W PRZEMYŚLU I WIEDZĄC, 
ŻE ZNOWU ZACZNlE PIĆ, 
PROSTO Z KRYMINAŁU PO
BIEGŁ DO PORADNI PRZE
CIWALKOHOLOWEJ PO ANT!
COL. Nie pił już kilkadziesiąt dni 
na wolności, co było sukcesem, 
gdyż znałem Go, przez lata pijąc 
z Nim tysiące razy. Czekałem cierp
liwie, gdy poda mi drugie piwo 
i słuchałem opowieści o jakiejś gru
pie alkoholików, którzy nie piją. Co 
mnie obchodzi grupa ludzi mówią
cych o sobie alkoholicy, działają
cych przy kościele. Jacyś fanatycy 
- pomyślałem. Żal Zrobiło mi się 
Janka, który mówił o sobie, że tam 
chodzi. Wspaniały kumpel do picia, 
dowcipny, grająoy na gitarze, śpie
wający, dusza towarzystwa - co się 
z Niego zrobiło. 

Skończyłem pić piwo, patrzyłem 
na Janka, który mówił z jakimś 
dziwnym ogniem w oczach i po
myślałem, że chyba zwariował, że 
nie ma już Szwaji, tak dobrego 
kompana do picia. Poczułem się 
samotny, zagubiony, rozbity. Wie
działem, że wszystko mi się wali, że 
tracę dom, zdrowie, najbliższych, 
a teraz wspaniałego kumpla do pi
cia, który już nie chce pić. Który 
cieszy się tym, że wstaje rano, oglą
da wschód słońca, idzie rano na 
mszę do kościoła, potem na ryby 
i cały dzień ma zajęty jakimiś nieis
totnymi dla mnie sprawami. 

Ciężko samemu żyć, pomyślałem 
i nagle zacząłem zazdrościć Janko
wi. Dlaczego ja piję? zadałem 
sobie w myśli to pytanie. Przecież 
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coraz gorzej jest w moim życiu: nie 
pracuję, nie ma radości w moim 
domu, nie ma chęci do dalszego 
życia, przynoszę wstyd rodzinie, 
wieczne kłopoty i zmartwienia, któ
re topię w alkoholu, a które rosną 
jak grzyby po deszczu. 

Janek popatrzył na mnie i zapy
tał: "Kiedy jadłeś coś ostatnio?" 

- Przyznałem, że nie jadłem od 
kilkunastu dni. "Choć do sióstr, to 
coś zjesz" - -- zaproponował. Za
prowadził mnie do Benedyktynek, 
które dały mi zupę pomidorową, 
którą jadłem god zinę, gd yż jedzenie 
mi nie szło. Mówil dalej, że grupa 
alkoholików spotyka SIę w Środy 
o godz. 19.15, i powiedział, że jak 
zjem, pójdziemy do ks. Stanisława 
Zarycha na rozmowę. Nie miałem 
wcale ochoty rozmawiać z księ
dzem, nie rozmawiałem przecież 
z żadnym księdzem przez ostatnie 
kilkanaście lat, bo i o czym. Coś tu 
nie gra, pomyślałem i niechętnie 
poszedłem z Jankiem. Spotkałem 
uśmiechniętego czlowieka, który ze 
spokojem rozmawiał o moich zmar
twieniach. Zapytał, kiedy ostatni 
raz byłem u spowiedzi, odparłem, że 
nie byłem ze dwadzieścia lat. Ksiądz 
Stanisław zaproponował mi spo
wiedź, na którą umówiłem się naza
jutrz, na sobotę. Wyszedłem z Jan
kiem jakiś trochę inny, jakby spo
kojniejszy i umówiliśmy się na śro
dowy miting. 

Przebudziłem się w poniedziałek 
rano. Od piątku, po spotkaniu z Ja
nkiem, nie wychodziłem z domu 
bojąc się, że wypiję. Miałem za sobą 
ciężkie trzy dni bez alkoholu. Po
myślałem, że jeżeli dzisiaj nie pójdę 
do spowiedzi, to nie wiem, czy kie
dyś się zdecyduję. Niedługo środa, 
chciałem zobaczyć to spotkanie al
koholików i myślałem, że wypada 
przyjść wyspowiadanym, aby nie 
wstydzić się przed innymi. Zerwa
łem się i pobiegłem do kościoła. 
Msza św. zaczęta, ks. Stanisław na 
szczęście siedzi w konfesjonale. 
Uklękłem. Spowiadałem się długo, 
zaczęła się druga msza, aja wciąż się 
spowiadałem, spocony, wystraszo
ny, co myślą ludzie w kościele. Po 
komunii wyszedłem z kościoła jak 
z łaźni rzymskiej, lekutki jak piór
ko, jakiś śmielszy, weselszy, świat 
zaczął wyglądać inaczej. Aby do 
środy. 

Środa. Gdyby nie to, że był tam 
Janek, wyszedłbym po chwili z salki 
katechetycznej. Ci ludzie nie wy
glądali mi na alkoholików. Porząd-

nie ubrani, nie pijący po kilka lat, 
mówili, że alkoholikiem jest się do 
końca życia i że nie można wypić ani 
jednego kieliszka. Wszystko to mi 
się nie podobalo. To nie byli żadni 
alkoholicy, to jacyś nawiedzeni lu
dzie fanatycznie wierzący w Boga. 
Alkoholicy - to ja i Janek. 

Po wyjściu byłem wściekły na 
Janka, gdzie mnie zaprowadził. 
",Do następnej środy" - rzekł Ja
nek. "Jakbyś coś miał ważnego, to 
wpadnij do mnie". 

Jak tu wytrzymać cały tydzień. 
Boże! Miej mnie w swojej opiece. 

Następne spotkanie i jeszcze na
stępne. Chodziłem na przekór so
bie, bo chodził też Janek. Czepiłem 
się tego jak tonący brzytwy i za
cząłem inaczej patrzeć na świat. 
Zaczęli przychodzić inni. Dzieliliś
my się swoimi problemami. Było 
więcej zrozumienia, serdeczności, 
początki przyjaźni. Do mojej głowy 
zaczęło docierać czym jest uzależ
nienie od alkoholu, bez względu na 
to kim się jest i co się pije. Chodzi
łem już chętnie co tydzień, coraz 
bardziej się angażując, ale Janek 
wyjeżdżał do innych miast, o co 
miałem do niego pretensje. Przyjeż
dżając, Janek walił pięścią w stół 
i krzyczał: "Wyjeżdżajcie, czytajcie, 
nie ruszacie się nigdzie z Przemyś
la". Uważałem się za najważniej
szego, że chodzę co środy, że nie 
opuszczam mitingów, może jednak 
by gdzieś pojechać? 

P IERWSZY MÓj WYJAZD 
TO "KRÓLOWA JADWI

GA" W KRAKOWIE. Janka wita
no jak starego znajomego, ja stałem 
z boku, ale zaraz witano się ze mną. 
Trochę inny miting niż u nas, ale też 
fajny i wyjeżdżam szczęśliwy, warto 
było jechać. Poznałem Lidkę, And
rzeja, Ernesta, Wiesława, Michała 
i wielu innych. Zacząłem czyta.ć 
literaturę A.A. Nowe wyjazdy do 
Nowego Targu, przewodnikiem 
moim wszędzie jest Janek, gorąco 
witany. Poznaję Jaśka, Jędrka, Sta
szka, Jacka, ich rodziny. Wszędzie
jestem przyjmowany jak w rodzinie. 
Jest wspaniale. Wyjazd do Tarno
wa, nowi znajomi: Staszek, Zdzi
szek, Jacek, Władek. Poznaję po
mału jak wygląda wspólnota, że 

łatwiej kroczyć drogą do trzeżwo
ści, gdy ma się tylu przyjaciół. 

Janek jakoś odstawał od grupy, 
można rzec - wyprzedzał grupę. 

Dużo czytał, co można było wy
wnioskować z Jego wypowiedzi, jak 
również zawsze można było zoba
czyć u Niego nową literaturę, nieko
niecznie Aowską. Zawsze powta
rzał: ,,hl oja trzeżwość jest dla mnie 
na pierwszym miejscu". Bardzo do
brze umiał rozplanować sobie czas, 
tak, aby nie tracić go nadaremnie. 
Zawsze uważał, że czas przeznaczo
ny na rozmowę nie jest stracony. 
Wielokrotnie zbieraliśmy się u Jan
ka przy świecach na swego rodzaju 
mitingi. Zawsze mówił tak, jak sam 
to czuje, widzi. Chwytał program 
bardzo szybko i zazwyczaj nie lubił 
rozmawiać o innych osobach. Za
wsze twierdz-jł: "Zmieniaj samego 
siebie". 

Pojechaliśmy z Jankiem na Kon
ferencję Służb A.A. do Leszna. 
Wstąpiliśmy do Wrocławia. Pozna
ję Zbyszka i jego wspanialą żonę 
Gabrysię. Idziemy na miting do 
grupy "Rozbrat", który prowadzi 
Heniek. Znowu nowe znajomości. 
W Lesznie spotykamy wielu wspa
niałych ludzi, szczególnie siódemkę, 
Janek prowadzi mnie przywitać się 
z Teresą, Józefem . Janem. Mam 
pewne zahamowania i opory, ale idę 
za Jankiem, który mówi: "Przecież 
to tacy sami ludzie jak my, tylko 
trochę dłużej nie piją". Długo roz
mawiamy w stołówce z Witkiem 
z Gliwiec. Wyjeżdżam z dużą glo
wą, naładowany, zmęczony, rozma
wiamy na temat konferencji, Janek 
dużo rzeczy mi tłumaczy. Widzę, że 
dla Janka program A.A.jest sprawą 
świętą i zawierzył mu bez reszty. 
Wracam bogatszy o nowe doświad
czenia, znajomości. Warto było. 

ZAPICIE UDE-M OJE 
RZA W JAKIŚ SPOSÓB 

W GR UPĘ. Znalazłem się w dolku, 
mniej pracy nad sobą, nieświado
moŚĆ suchego kaca, szukanie dziury 
w całym, może też pewien szantaż, 
a co na to powie grupa, jeszcze tego 
u nas nie było. Janek powiedział mi: 
"Pij, niech Cię nagła krew zaleje, 
niech Ci wątroba pęknie", a potem 
już spokojnie: ,,Bierz się do roboty, 
zaczynaj od nowa, przecież już tyle 
nie piłeś". Bardzo ciężko na duszy, 
bardzo trudno zebrać się z powro
tem do kupy. Popijam, ale bez gru
py już żyć nie mogę, zaglądam na 
mitingi i wychodzę z powrotem 
chlać. ·Drażnią mnie moi trzeźwi 
przyjaciele, ale to siedzi we mnie, 
jeżeli jak najprędzej coś z tym nie 
zrobię, to będzie źle. 

Przy pomocy Bożej zaczynam od 
nowa, dręczą mnie wyrzuty sumie
nia. Janek mówi: "Najgorsze masz 
za sobą, żyj programem na 24 go
dzin, nie rozdzieraj szat". Jednak 
samemu jest bardzo ciążko i w zasa
dzie bez grupy i takich przyjaciół 
jak Janek nie dałbym sobie rady. 

Dopiero teraz rozumiem, że pijąc 
z Jankiem latami, nigdy nie byliśmy 
przyjaciółmi, dopiero tutaj w A.A., 
pomimo powiedzenia sobie niejed
nokrotnie przykrych i gorzkich 
słów, jest między nami coś więcej niż 
koleżeństwo, nie jest nam obcy los 
drugiego człowieka. 

Znowu włączam się w życie aows
kie, jeżdżę po Polsce, ile mogę i na 
ile mi pozwala choroba żony, po
ważna choroba, nowa ciężka próba. 
Dziś wiem, że potrzebna, że bez 
niesienia krzyża nie można do ni
czego dojść. Świadomość, że mam 
przyjaciół, dodaje mi sił, że nie 
jestem sam ze swoimi zmartwienia
mi. Mija czas, jest coraz ciężej, 
nieraz prawie nie do zniesienia, ale 
jest też coraz więcej siły wyrobionej 
w cierpieniach, odczuwam pomoc 
Siły Wyższej, autentyczną, bez któ
rej nie dalbym sobie rady. Zaczy
nam rozumieć głębsze sprawy, go
dzić się z wolą Bożą, bez względu na 
to, co się stanie. 

W TYM CZASIE DOWIA
DUJĘ SIĘ O CHOROBIE 

JANKA. Z początku myślę, że to 
nic poważnego, ale w miarę po
stępowania, dowiaduję się, że spra
wa jest poważna, przecież mam to 
sarno w domu, widzę co robi choro
ba nowotworowa z człowieka. Ja
nek jeździ na naświetlania do Kra
kowa, dużo z Nim rozmawiam po 
przyjeżdzie, dodaję mu otuchy, ma
my nadzieję, że wszystko będzie 
dobrze. Następuje nieznaczna po
prawa, cieszymy się bardzo. Jednak 
ZTlowuprzychodzi kryzys. Janek nie 
wie czy poddać się operacji, zresztą 
wszyscy mu odradzają. Z moją żoną 
jest coraz gorzej, nie ma już prawie 
nadziei, ale kiedy mogę, chodzę do 
szpitala do Janka, rozumiemy się 
bez słów. Janek pomimo swoich 
cierpień podlJzyrnuje mnie na du
chu, pomaga też chorym w szpitalu, 
jest wzorem dla innych.' Przy Jego 
szafce leży Pismo Święte, na ścianie 
obrazek św. Maksymiliana Kolbe. 
Pomimo cierpienia, czyta. Kiedy 
wychodzi ze szpitala do domu, od
wiedzam go, jak mogę. W tym cza
sie umiera moja żona. Janek po
wraca do szpitala, stan się pogarsza, 
zresztą wystarczy popatrzeć na wy
mizerowaną postać, pełną cierpie
nia. Ajednak nie traci nadziei, snuje 
plany na przyszłość, chciałby pójść 
na ryby. 

20 września 1990 roku zobaczy
łem Janka, który leżał bez przytom
ności. Wiedziałem, że umiera. Od
mawialiśmy z \:oleiankami i kole· 
gami różaniec, wtedy Janek zmarł. 
\Vyszedł z nałogu na zawsze, wygrał 
wszystko co było do wygrania na 
tym śv.>iecie, pokonał samego siebie. 
N a za wsze pozostanie w mej pamię
ci,jako wzór do naśladowania, jako 
przykład, że można nie pić, żejest to 
możliwe - mój przyjaciel Janek. 

MARIAN A.A. 

Podziemna 

.Temida 

Ostatnio przeczytałem książ

kę Leszka Gondka "Polska ka

rząca 1939-1945", wydaną 

przez Instytut Wydawniczy 

PAX. Autor ukazał w niej kon

spiracyjny wymiar sprawiedli
wości .. 

Ogromny terror ze strony 

okupanta niemiecldego negaty

wnie oddziaływał na ludzi o sła

bym charakterze. Z jednej stro

ny pojawiło się zjawisko kola

boracji, zaś z drugiej· zwykły 

bandytyzm i przestępczość 

wśród marginesu społecznego. 

Leszek Gondek prezentuje 

w swojej pracy wojskowe i cywi

lne sądownictwo podziemne. 

Według niego, w czasie okupa

cji wykonano około 2500 wyro

ków śmierci. Bardzo łatwo jest 

ustalić liczbę agentów i kon

fidentów niemiecldch spośród 

obywateli polsldch. W kartote

ce Okręgu Krakowsldego AK 

ujętych było 5000 in fonn a

torów. Po zdobyciu Nowego 

Sącza maleziono w gestapo wy

kaz 400 miejscowych współpla

cowników. Zróżnicowany był 

skład społeczny podsądnych. L. 
Gondek przeanalizował pod 

tym względem 200 "klientów" 

sądów podziemnych, których 

skazano na śmierć. Było wśród 

nich 43 policjantów, 24 urzęd
ników, 18 rolników oraz praco

wników służby rolnej i leśnej, 16 
sołtysów i wójtów, 15 robot

ników i rzemieślników, 13 ar

tystów, literatów i dziennika

rzy. 

Niegodne i haniebne zacho

wanie się Polaków w tych cza

sach stanowiły margines życia 

pod okupacją hitlerowską· Czę

sto młodzi ludzie ze zdumie

niem dowiadują się o ekscesach 

pol sld ej granatowej policji 

w czasie ostatniej wojny. 

Służyło w niej ponad 10 ty

sięcy osób, z czego tylko 10 

procent współpracowało z pod

ziemiem. Uważam, że nie wolno 

w świadomości młodych poko

leń tworzyć "białych plam", 

których istnienie jest niepotrze

bne i niekorzystne. Istnienie 

wspomnianych zjawisk uwłacza 

naszemu bohatersldemu naro

dowi, choć zawsze i wszędzie 
towarzyszą one niewoli i stero

wanemu terrorowi. 

Moim zdaniem jest to książ

ka ciekawa i winni ją przeczytać 
przede wszystkim nauczyciele 

historii oraz studenci tego kie

runku studiów. 
ADAM RZĄSA 
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Anioł 
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piekle 
Późną porą każdego dnia, gdy miasto już na dobre pogrątone jest we 

śnie, wraca z pracy do domu czternastoletni Krzyś. Przystojny, czysty, 

nieźle ubrany chłopiec o dużych brązowych ,oczach. Często droga się 

wydłuża. To efekt śmietnikowych poszukiwań. Największym sukcesem 

jednej nocy - zdobytych 56 butelek, a innym razem - w poszarpanym, 

zarzyganym płaszczu - banknot o wartości 1:00 000 zł. 

Obowiązki przyjęte "na lewo" u prywaciarzy do najlżejszych nie 

należą . SPfZ'tanie warsztatu, podwórza, osiem wiader plastikowych 
odpadów do wyniesienia i mycie, odkurzanie, pucowanie bielutkiego 

mercedesa. Wszystko to między 6 rano a 10 wieczorem. Pracodawca jest 

Wymagający i ma humory. .. Czasem powrzeszczy, wyzywając od 

bękartów i nierobów. Innym razem uśmiecha się, a nawet pochlebi. 

A gdy w domu zamiast żony wesołe panienki, rzuci z okna pięć dolarów 

- ,,masz Krzyś na piwo i już się tak nie martw" ... Bywa i tak, że 

panienki pójdą gdzie pieprz rośnie, a pryncypał -- w alkoholowym 

upojeniu ~ pragnie towarzystwa. Krzyś jest najlepszy. Telefon do 

są.siadkisprawia, że noc jest ruejako "z urzędu" usprawiedliwiona. Nikt 

nie fęskJ;li,Dikt się nie martWi - Krzyś w pracy, to przecież normalka. 

Do białeao' rana trwają opowieści o kobietach, bizńesach, sukcesach 

i porażkach. Monologu szefa się nie przerywa. Koniecznie trzeba 

przytakiwać, ale jedzenie za to wyborne! Przywiezione z najlepszej 

przemyskiej knajpy. Zestawy najprzeróŻlliejszych wędlin, łosoś, śledzie 

na trzy sposoby przyrządzone, salatki, alkohole, ogrom pysznych 

soków i lemoniad. Przeżarcie i nuda sprawiają, że w pobliżu godziny 

2 chce się spać. Ulubionym miejscem Krzysia jest szeroki, pokryty 

zielonym pluszem fotel. Bajką zaś, powtarzająca się sentencja --- ..Jesteś 

jak najlepS%y$y1l. Wszystko co tutaj - należy do ciebie. tony , /o k ... .. bez 

wyjątku. ZoblJCZYsz, czego jeszcze razem dokonamy". Przebudzenie 

mniej perspektywiczne - - "Wpuść mi wodę do wanny j spier ..... do 

szkoły ". 

. Krzyś bardzo koCha dom- mam,ę, tatę, 7-letnią Anię i 9-letnią 

Patrycj~. Mieszkają w starej kamienicy, dysponując pokojem z kuchnią 
i łazienką. Miał 10 lat, ~y mama zachorowała. Nie zapomni nigdy 

koszmarnego widoku leżącej na podłodze Najbliższej Osoby. Beł

koczącej; wystraszonej, bladej jak trup. Cztery lata wstecz nie mógł 

jeszcze rozumieć choroby wywołującej plątanie myśli, zagubienie świata 

rzeczywistego. Przeżył szok. Był jedyną osobą organizującą matce 

pomoc, uspokajającą płaczące Patrycję i Anię. Przez równy miesiąc, 

z pomocą s.medzką, dom był na jego głowie., "Po kilku szpitalnych 

kuracjach i już na rencie, ale j~st mmnusia w domu ". 

Choroba ma to do siebie, że wraca. Krzyś wie, że najlepszym 

lekarstwem jest bezpieczna atmosfera i spokój. Zarobione w tygodniu 

125 tysięcy w cB.ło.ści oddaje matce. Kwoty uzyskane z napiwkqw, 

spieniężenia butelek i innych śmietnisk owych skarbów przeznacza na' 

ciuchy i książki. 
l'ato jeszcze dwa lata temu miał pracę i zarabiał nieźle , Kupił do 

domu kolorowy japoński telewizor, magnetofon i rower dl: Ani. Nigdy 

nie pił alkoholu, a od roku upija się systematycznie. Nie wywołuje 

awantur. Wprost Przeciwnie. Pije, śpi i powtarza - ,.Jut ostatni raz ... ". 

Zlego słowa Krzyś nie powie na ojca. Wierzy, że to minie. Przychodzą 

oktesy inobili~cjl i tata wyjeżdża na tydzień, dwa, do Lwowa. Po 

powrocie domowy budżet oddycha spokojniej. 

Krzyś lubi się ładnie ubierać. Twierdzi, że nie jest to bez znaczenia. 

Oto samo życie: im większa bieda, tym większy szpan w szkole i po 

lekcjach. Bardzo dużo czyta. Bez problemów mógłby pisać kilometrowe 

rozprawki o tw6rczośc,i Meissnera, Arcta, Króla. Zakodowany w pod

świadomości świat przygody, samolotów, pogłębia marzenia i wolę 

wyzwolenia się z sytuacji niechcianych. Wygranie życia w kształcie 

uparcie tworzonego obrazu niecodziennej rzeczywistości. 

Zapytana o Krzysia wychowawczyni klasy, nie ma mu nic do 

zarzucenia. Bystry, ambitny, trochę znerwicowany. W ubiegłym roku 

szkolnym opuścił co prawda 37 dni lekcyjnych, ale cały ten okres 

usprawiedliwia matka i lekarze, Z nauką i zachowaniem problemów nie 

było. Na śWiadectwie z siódmej klasy pośród piątek tylko trzy czwórki. 

Marzeniem Krzysia jest by zostać pilotem. Na razie trasą codZien

nych przelotów są przemyskie ulice. Krzyś nie załamuje się, nie narzeka, 

wierzy w zmianę życiowej trasy, wierzy w życiowy sukces i zdrowie 

matki. 

JÓZEF FUDALI 
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J EżELI MAClE 
DZIECKO, KUP~ 

ClE TĘ KSIĄŻKĘ KO
NIECZNIE. Nie macie? Też 
kupcie: 

Bon ton to sztuka poru
szania się między lud:źJni, ta
ki towarzyski kodeks drogo
wy. Mogłoby się wydać, że 
w epoce twardego pieniądza, 
maniery są zbędnym ozdob
nikiem czy wręcz utrudnie
niem. Tymczasem w krajach 
mających dłuższy staż 
w zdobywaniu pieniędzy, 
wraca moda na dobre wy
chowanie. Dowodem na to 

FRASZKA 
ZDZISŁAWOWI B. 

Choć nie byleś 
komuchem 

Wytknięto Cię 

PALUCHEM. 

Będzie 
• •• 

Clemnl~J 
Jesienne, a później zimowe ciemności 

rozświetlane będą w Przemyślu w stop· 
niu skromniejszym niż w poprzednich 
latach. Powód prozaiczny - niedobór 
środków finansowych w kasie miejskiej 
i konieczność drastycznego oszczędza
nia energii elektrycznej. Miejmy przy 
okazji nadzieję, że częstsze Ci planowe, 
a jakże) wyłączenia lamp ulicznych nie 
wpłyną mobilizująco na miejscowych 
chuliganów i rzezimieszków. Policja też 
ma swoje kłopoty . Stąd prośba . pa
nowie chuligani! zrozumcie trudną sy
tuację, nie tłuczcie w tym roku nieczyn
nych latarni, nie bijcie w ciemnościach 
przypadkowych przechodńiów. A jak 
już . traficie na silniejszego, który da 
wam w ~ordę ,' to .. . nastawcie drugi 

policzek. 
(zs) 

• Jeżeli chcemy ugotować dob
ry rosół z kury, umyte mięso zale
wamy zimną wodą. Wszystkie sub
stancje odżywcze przejdą z mięsa 
do rosołu. Jeżeli natomiast zależy 
nam na dobrym mięsie, wkładamy 
je do wrzątku - substancje odżyw
cze pozostaną w mięsie. 

• Mrożoną rybę, którą chcemy 
ugotować, wkładamy do zimnej 
wody. 

• Rybę łatwiej się czyści, jeżeli 
. przetrze się ją lekko octem i od
stawi na jakiś' czas. Żeby nie śliz
gała się w rękach, dobrze jest zanu
rzyć palce w soli. 

• Żeby ryba przy smażeniu nie 
rozpadała się, na kawałki , trzeba ją 
posolić i pozostawić na 10-15 mi
nut, dopóki sól nie wsiąknie . Żeby 
uniknąć silnego zapachu przy 
smażeniu ryby, wkłada się do 
tłuszczu surowy ziemniak, obrany 
i pokrajany w plasterki . Żeby 
tłuszcz nie pryskał, można patelnię 
nakryć odwróconym cedzakiem. 

., 
Z księgarskiej lady 

są coraz większe nakłady po
pularnych poradników. 

We Francji bestsellerem . . ~ . 

ostatmego sezonu Jest, po-
śWIęcona dobrym manie
rom, książka baronowej Ro
thschild. Wszystkie popular
ne czasopisma mają stałe ru
bryki poświęcone tym zaga
dnieniom. U nas, od czasu 
śI:nierci p. Janiny Ipohors
kiej - znanej jako Jan Ka
myczek, poradnictwo upad-

ło . Po długiej przerwie uka
zał się następny poradnik pt. 
"Nastolatki i bon ton". Nie 
polecam, czytania tej książki 
od deski do deski . Warto 
taką książkę mieć na półce, 
aby można było po nią sięg
I}ąć, kiedy p;1a się wątpliwo
SCl co zroblc z serwetką· 

"NASTOLATKI i BON TON" 
Maria Dańkowska. Państwowe 
Wydawnictwo Naukowe, War
szawa, 1990. 

Bliższa koszula ciału 

Przemyśl, 1991-0/-15 
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wg roz dz i elni ka 

z uzyskaną info rmacją dot y c zą c ą dOkon~wan ia l 
o gł oszeń w p r asie l okalne j - przypo mi nam , ż e Gmi na 

P rze myś l postada ud zia ł y w Sp ó łce , kt ó r a jest własc i c ie

l e m t ygodnlka "Zyc i e Prze my s kie" . 

Bi orą c p o wyższe pod u wag ę - w interesi e lo kalnego 

samorz ą d u la t y, by wsz ys t kie ogłoszen i a jednos tek 

podl e g ł yc h sa mo rz ą dowi by ł y o głas z ane w " Zyc1u P r ze myskim 

bowiem ma t o wp ł yw na bud ż et mi astB. 

Ot rzym uj ą : 

- iNy dz l. ely U r zę d u Mi ej s k i ego: 

KG . OK , SO .OŚ,GA.GK , GG. SC , SM .F n, 
OP 

- PGK, PGM, PWiK,MPE(;, MPBR "Budremex" 

MPRB .MZK. POS iR ,St raż Miej oka, 

Miejski Oś ro d ek Kult ury. Os r ode k 

Pomocy Społe czne j ,Z-d Budże towy 

. - P r zedszkola fo1 i e j ek1e,WOOM,RBOM , 

Miejsk e Spac j , Le c zni ca dl. Małyc h 

Zwierżą t 

- aja 

Le/AS I 
L-____________________ ~ 

Rozumiemy to, choć nam przykro ... 

Z przyjacielem 

Fot. ROMUALD BORYSŁA WSKl 

11~ 
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RM w Przemyślu 
prostuje ... 

wie w kupnie r sprzedaży tych wartości ku. Sprawa ponownie trafiła na Komisję 

podlega karze grzywny do 50 milionów Prawa, rozpatrywano wszystkie za 

złotych ". Pdprzedni przepis tej treści był i przeciw, w końcu przeważyły względy 
wart. 47 ustawy i do ukarania' sprawcy lISkaine, albowiem osoby prowadzące 

I jak tu żyć ... 

W związku z zamieszczonym w tygo- wystarczy lo wykazanie, że kupuje dzialalność gospodarczą dewizową lega

dniku "Pogranicze" z 17 września 1991 i sprzedaje wartości dewizowe. Obecnie lnie na terenie miasta, odprowadzają 

roku (nr 16) listem pL ,,Komisja domniemanemu sprawcy należy wyka- p01atek dochodowy do Urzędu Skar

zmienną jest", podpisanym przez pana zać,'że prowadzi przy tym działalność bowego w Prze~Jlu i na rzecz budżetu 

W związku z ukazaniem się w Waszym 
Marka Wójcickiego, proszę o zamiesz- gospodarczą, czyli stale handluje, od- miasta jest z tego przekazywane 50 %. 
czenie - na podstawie art. 31 prawa sprzedając wartości dewizowe z zyskiem. Również uzasadnione jest chyba przypu

tygodnilQl (z 10 IX bL) apelu o pomoc "I jak 
prasowego - następującego sprosto- Wedlug oceny organów ścigania dowo- szczenie, że zmniejszy to nielegalny 

tu żyć ... " oraz zawartego w nim stwierdzenia: 

"PCK mimo złożonych kilkakrotnie próśb 
o pomoc, nawet nfe. da/y odpowiedzi" 

- Zarząd Wojewódzki Polskiego Czerwone-

wania: 
Autor tej nOłatki oczywiście nie za

sięgnąlinformacji w Biurze Rady Miejs-

dowo jest 10 bardzo trudne, o qzym 

świadczy fakt, że do Sądu od czasu 

obowiązywania tego przepisu t). od 29 

go Krzyża w Przemyślu informuje, że ruejest kiej, w Zarządzie Miasta lub u Przewod- grudnia 1990 roku do chwili obecnej nie 

to zgodne z prawdą. W miarę posiadanych niczącego Rady Miejskiej - tylko na wpłynął ani jeden akt oskarżenia z tego 

środków ( pochodzących z darów i ofiar podstawie domniemań i nieprawdziwych art. 49 u.k.s. 

społeczeństwa) staramy się, aby żadna uzasa- faktów i sformulowań wyciąga swoje Zarząd Miasta Przemyśla istotnie 

obrót walutą, Opinia w tej sprawie pono

wnie nie zapadła jednogłośnie, podobnie 

jak uchwala Rady Miejskiej w Prze

myślu z 23 sierpnia 1991 roku wprowa-

dzająca zmiany IV Regulaminie targo

wisk, polegające na utrzymaniu w dal

szym ciągu sankcje dla tych, którzy 

dni ona prośba o pomoc nie pozostała bez wnioski usiłując w podtekście poddać przekazał' Komisji Prawa do zaopinio- handlują walutami i zlotem bez wymaga

odpowiedzi . Przy rozpatrywaniu wniosków w wątpliwość uczciwość i rzetelność pra- wania wniosek spółki "Karat" o ulWo- nego zezwolenia dewizowego. 

o udzielenie pomocy ściśle wspólpracujemy cy Komisji Prawa, Porządku Pub Iicz- rzenie kantoru na targowisku. Komisja Przewodniczący Komisji Prawa mece

z ośrodkami pomocy społecmej, nego i Ochrony Przeciwpożarowej Rady obraduje raz w miesiącu i na najbliższym nas~. Matusiewicz ma tylko jeden głos 

Z treści listu wynika, że osobą proszącą jest Miejskiej a szczególnie jej Przewod- posiedzeniu był on rozpatrywany, a mia- tak samo jak inni czlonkowie, a uchwały 

pani (tu pada nazwisko, którym był pod- niczącego obrzucając go epitetami, które nowicie 20 marca 1991 roku. Sklad zapadają większością glosów, a impulO

pisany wspomniany list - przyp. red.). Od świadczą tylko o kulturze osobistej auto- Komisji to trzynaście osób (7 radnych, wanie mu odpowiedzialności za uchwały 
kilku lat sytuacja materialnIl tej rodziny jest ra listu, cytującego zresztą Panią redak- w tym jeden prawnik) i 6 osób spoza całej' Komisji jest nieporozumieniem, 
znana nie tylko tutejszemu zarządowi, ale ., k d J b 
i oentralnym instytucjom udzielającym po

tor Alicję Bogusławską relacjonującą Rady (Prezes Sądu Rejonowego, Proku- uzywame w stosun u o ego oso y 

przebieg sesji Rady Miejskiej z 23 sierp- rator Rejonowy, Adwokat, Zastępca 
mocy, Rodzina (.,,) otrzymywała już finan

nia 1991 roku z niewypowiedzianych Komendanta Rejonowego Policji, Ko

epitetów typu "nieprzejednany" przez 

pana Marka Wójcickiego świadczyjedy~ 
sową i rzeczową pomoc z F'CK. W marcu br, 

przez Przewodniczącego slów: "Cóż mendant Rejonowy Straży Pożarnych, nie o braku kultury słowa i osobistej 
pan ( ... ) odmówi I przyjęci a pomocy w formie . 
odzieży używanej. 5 września bL ponownie w tym zdrożnego, że miasto chce zara- Szef Posterunku Policji Lokalnej na autora listu, a więc nie Komisja jest 

b ;nc'?" Starym MI·es'c;n. Wo'wczas na 10 oso 'b zm, ienną, tylko zmienne są przepisy pra-
zoferowaliśmy pomoc w, tej samej formie, ~.. ~ 

Odpowiedzi jeszcze nie otrzymaliśmy. Ro(izi- Chciałem przedstawić jakie motywy obecnych na posiedzeniu Komisji, trzy wa. 
Najwyrażniej Pan Wójcicki reprezen-

tujący spó/kę ,;Kara(' boi się obecnie 
na państwa (.,,) otrzymuje wszechstronną kierowały Komisję Prawa, że zmieniła osoby głosowały za zezwoleniem na kan

pomoc materialną z funduszy Gminnego choć niejednogłośnie, poprzednie swoje tor na targowisku, siedem osób było 

Ośrodka Pomocy Społecznej w Birczy. Na stanowisko. Uchwała Rady Miejskiej przeciw. Stąd w sposób demokratyczny konkurencji. Czasy monopoli się 
pewno nie zabezpiecza ona wszystkich po- w Przemyślu z 11 września 1990 roku zapadła uchwała negatywna i Prezydent skończyły Panie Marku! 

trzeb, ale macznie łagodzi kłopoty finan- ' - Regułamin targowisk - w § 3 - Miasta o jej treści powiadomił spółkę Z poważaniem 
sowe. PCK jest zawsze gotowy nieść pomoc przewidywała sankcje karne za handeł "Karat", której ta decyzja nie przeszko- Rzecznik Prasowy 

Rady Miejskiej w PrzemyślJl 

mgr Robert Choma 
wszystkim potrzebującym. Możemy to robić walutą i złotem na terenie targowiska dziła jednak w otwarciu kantoru w bu

tylko w miarę posiadanych środków, Prawie w postaci kary grzywny wymierzonej dynku klubowym "Polonii" przy ul. Spo
wszystkie dochody pozyskane w czasie kwest w trybie i na zasadach jak w postępowa- rtowe). 

ulicznych, sprzedaży obwoźnej, loterii PCK, niu przed kolegium ds. wykroczeń i byla Wówczas podkreślam inna była ocena OD REDAKCJI 
usług kserograJicmych czy wpłat od osób Marny trzy uwagi: l) znamy prawo praso-

ona zgodna z obowiązującą wówczas tego zjawiska po dwóch i pół miesiącach 
fizycmych i prawnych przeznaczane są na we i nie ma potrzeby przypominać nam 
pomoc społeczną, ustawą karną skarbową· Od 29 grudnia obowiązywania nowej ustawy, kiedy obowiązków z niego wynikających; 2) na-

, 1990 roku obowiązuje nowa ustawa kar- Dziennik Ustaw nr 86 z 15 grudnia 1990 deslane sprostowanie maczru' e przewyższa Dochody nasze są, niestety, mniejsze niż 

potrzeby, Przy stale wzrastającej liczbie osób na skarbowa, której tekst jednolity roku nabyć można było w Przemyślu pod objętość listu czytelnika, którego ono doty-

potrzebujących pomocy oraz 7lllniejsza-' zresztą nie ukazał się do tej pory. Wart. koniec stycznia 1991 r. 

jących się możliwościach finansowych naszej 49 wprowadziła następujący zapis: ,,0- Problem jednak pozostał, gdyż inne 

organizacji- nie możemy zabezpieczyć soba krajowa, która bez wymaganego osoby llZyczne uzyskiwały zezwołenie 

wszystkich osób zwracających się o pomoc. 

Sekretarz ZW PCK 
w Przemyślu 

zezwolenia dewizowego lub wbrew jego 

warunkom prowadzi dziaJalność gosp6-

wczą, polegającą na kupnie i sprzedaży 

dewizowe od Prezesa Oddzialu Narodo

wego Banku Połskiego w Przemyślu na 

dzialalność dewizową i zacżęły ubiegać 

mgr Krystyna Lachowicz wartości dewizowych albo na pośrednic'- się o prowadzenie kantoru na targowis-

Miłość pod prysznicem 
Jarosławianin Adam S. dużo 

dałby za to, aby kryminalna 
afera, w której odgrywał jedy
nie zupełnie marginesową rolę 
jednego z poszkodowanych, ni
gdy nie wyszła na jaw. Jego 
nadzieje ruestety okazałY się 
płonne. Ujawnione na Śląsku 
przestępstwo okazało się być . 
powiązane z wieloma sprawami 
w różnych miejscach Polski, 
również i w Jarosławiu. 

* * * 
Poznali się w Przemyślu. 

Adam spotkał Joannę w towa
rzystwi~ swego dobrego znajo
mego. Ow znajomy miał akurat 
jakieś pilne, służbowe sprawy 
do załatwienia i zostawił swoją 
-- jak się wyraził - "starą 
przyjaciółkę" pod opieką kole
gi. 

"Stara przyjaciółka" była 
dwudziestoparoletnią, ' ładną 
i zgrabną warszawianką. Po
nadto była w kłopocie. Przyje
chała do Przemyśla po ' skra
dziony jej wcześniej samochód, 
ale okazało się, że z powoau 
jakichś administracyjnych for
malności może odebrać swoją 
własność dopiero nazajutrz. 

Opowiadała o. tym wszystkim 
Adamowi w kawiarni "Pod Ar
kadami". Tenże przejął się lo
sem dziewczyny i wykazał zna
cznie większe dżentelmeństwo 
i poczucie odpowiedzialności 
niż jego kolega. Machnął ręką 
na sprawy, które s.l'rowadziły 
go do stolicy województwa i za
prosił Joannę do swojego miesz
kania w Jarosławiu. Ona, po 
krótkim wahaniu, zgodziła się 
na tę propozycję· 

Do mieszkania nie dotarli od 
razu. Najpierw zjedli w restau
racji solidny obiad, potem trafi
li przypadkowo na imieniny je
dnego z kolegów Adama, ~dzie 
wszyscy zaczęli traktowac J 0-

annę jako jf!}o oficjalną narze
czoną. W jego "chacie" 
wylądowali dopiero wieczorem. 

Adam S., samotny mężczyz
na w średnim wieku, zajmuje 
dwupokojowe, nieduże miesz
kanie. Zaopiekował się swoją 
"narzeczoną" troskliwie, licząc 
zapewne, iż - podobnie jek 
większość młodych Polek 
- aprobuje ona łożkowe ucie
chy przedmałżeńskie. I nie za
wiódł się. 

Joanna okazała się nowo
czesną,wyzwoloną dziewczyną. 

Z pobłażliwością potraktowała 
wstępne erotyczne podchody 
i sama przejęła inicjatywę.· Naj
pierw były namiętne pocałunki 
i pieszczoty, ale gdy Adam 
probował roznegliżować dziew
czynę, ta, z kokieteryjnym 
uśmiechem, sprzeciwiała się 
zdęcydowanie. 

- Dlaczego? Przecież chcesz, 
oboje chcemy - wykrztusił 
swój protest. 

- Pewnie, że chcę, ale nie tak 
szybko, kochanie. Najpierw ja 
ciebie rozbiorę, dobrze? 

Nie miał nic przeciwko temu, 
gdy powoli, wśród śmiechu 
i szczebiotu, pozbawiła go od
zieży. Po chwili był już w stroju 
adamowym i w napięciu oczeki
wał, kiedy ujrzy wreszcie part
nerkę w kreacji biblijnej Ewy. 
Ale ona nie zamierzała od razu 
spełniać jego życzeń. 

- Leż cichutkoi spokojnie. 
Wezmę tylko prysznic I zrobię ci 
wielką niespodziankę - powie
działa z tajemniczo obiecu
jącym uśmiechem i wyszła z po
koju, 

Adam leżał nagi i podnieco
ny. Słuchając szumu wody 
z prysznica, dumał o obiecanej 
nispodziance - "Może przy-

czy (zamieszczając je w całości, wspólnie 
z rzecznikiem prasowym RM naruszamy 
prawo prasowe); 3) staraliśmy się nie in

gerować w wypowiedź rzecmika, choć bar
dzo,by się to przydało· chodzi o zasady 

piso.~ polskiej, głównie o interpunkcję (wi
docznie nie przeczytał Pan tekstu poprzepi

saniu go na maszynie). 

jdzie golutka, może zrobi przy 
mnie wspaniały striptiz, 
może ... ". 

Joanna, chodź JUZ, 
prędzej! - wołał, gdy nieobec
ność dziewczyny zaczęła mu się 
dłużyć. OdpoWledzią był jedy
nie szum wody. Po kilkakrot
nych, bezskutecznych nawoły
waniach wstał, by sprawdzić co 
się z nią dzieje. Pod prysznicem 
nie znalazł nikogo. W całym 
mieszkaniu również. Kiedy zau
ważył, że zniknęła także jego 
walizka, pieniądze (ponad mi
lion złotych), dokumenty, złoty 
sygnet i parę innych cennych 
rzeczy, zrozumiał, iż z upojnej 
miłosnej nocy będą nici. Zu-

/ pełnie zrezygnowany opadł na 
foteL 

1< * * 
Oszukany jarosławianin nie 

próbowa~ nawet prowadzić 
własnego śledztwa w sprawie 
"narzeczonej". Nie zgłosił kra
dzieży na policji. Porozmawiał 
jedynie ze znajowym, w towa
rzystwie kt6rego spotkał 
w Przemyślu Joannę. Dowie
dział się, że nie jest to żadna 
"stara przyjaciółka", bo tamten 
poznał ją kilkanaście minut 
wcześniej w kawiarni. 

Odżałował straty. Zgłosił 
zgubę paszportu i dowodu oso
bistego, a kolegom pytającym 

Z redakcyjnego dyżuru 

"Pańskie 
i żydowskie 

nigdy 
nie przepada ... " 
Tę mądrość ludową usłyszał je

den z naszych czytelników (nazwis
ko i adres do wiadomości redakcji), 
gdy przyszedł do Oddziału PZU 
w Przemyślu, by wyjaśnić, dlaczego 
przysłano mu wezwanie do zapłaty' 
ppnad pół miliona złotych - wraz 
z odsetkami - z tytułu zaległych 
składek za ubezpiecznie samochodu 
w II półroczu ub. r. Nasz rozmówca 
owe składki co prawda opłacił, 

gdzieś jednak zapodziały mu się 

dowody wpłat. W PZU powiedzia
no mu, że odszukanie ich jest wręcz 
fizyczną niemożliwością, w sukurs 
jednak obiecała mu przyjść po
czta ... ' 

Nasz czytelnik bardzo był zdene
rwowany takim P9stępowaniem 
PZU zwłaszcza, że jego przypadek 
wcale nie był odosobniony - w mi
nionych dniach w firmie tej było 
wielu posiadaczy samochodów 
z' podobnymi wezwaniami, którzy 
złorzeczyli, że tak ich się traktuje. 

Tak widzieli problem klienci 
Państwowego Zakładu Ubezpie
czeń - a co na to ta flfma? 

Dyrektor Oddziału PZU w Prze
myślu przyznaje, że owszem, wy
syłano takie wezwania, ale przede' 
wszystkim do tych, którzy w ub.r. 
nie opłacili - za któryś kwartał 
~ składek ubezpieczenia AC. Jest 
ono wprawdzie dobrowoine i wielu 
posiadaczy samochodów z niego 
zrezygnowało (nie płacąc składki), 
ale nie powiadomiło o tym PZU, 
które potrzebuje w tej kwestii pise
mnego oświadczenia. Gdy takowe
go nie ma, to PZU nadal ponosi 
odpowiedziałność z tytułu ubezpie
czenia AC, mimo że ktoś nie opłacił 
składki. 

Dyrektor zape\Vllił, że od tych, 
którzy wpłacają zaległe składki, nie 
są pobierane odsetki. Dodał 

rÓ\Vllież, że każdy, kto otrzymał 

wezwanie, a przedstawi dowody, iż 
ma uregulowane opłaty, otrzyma 
zwrot kosztów podróży. 

(ms) 

go o "narzeczoną"l dawał wy
mM" ające odpowieozi. Marzył 
ty ko o tym, by sprawa nigdy 
nie wyszła na jaw. 

I znowu miał pecha. Kilka 
miesięcy po nieskonsumowa
nej, z powodu prysznica, 
miłości, śląska poliCja zatrzy.
mała, l?oszukiwaną za liczne 
kradzieze i oszustwa, Joannę. 
W swoim 25-1etnim życiu 
zdążyła ona już dwukrotnie 
WYJśc za mąż i dwukrotnie roz
WIeŚĆ się oraz odsiedzieć jeden 
wyrok. Kradzież w Jarosławiu 
zapewne uszła by jej na sucho? 
gdyby nie znaleziony przy niej 
paszport Adama. Przez ten fe
ralny paszport A~am narażony 
zos~ał na,rueprZYJemne I upoka
rzające Jego dumę zeznama. 
Czeka go również spotkanie 
z "narzeczoną". Niestety, tym 
razem n2. sali sądowej. Ale tam 
jest bezpiecznie, bo me ma pry
sznica. 

DANIEL GALISZ 
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Krystyna Mikołajczyk 

wykonuje EKG w domu pacjenta 
D z won i ć: 
Przemyśl, tel. 46-147 (godz. od 18 do 20) 

oraz 
tel. 41-52 lub 40-62 (w poniedziałki i środy - od 
15 do 17, w piątki - od 8 do 10). 

G-175 

OGŁOSZENIA DROBNE 
SPRZEDAM garaż metalowy składany o wyro. 5x3, 25x2,65 m. Wiadomość: 

Przemyśl, Szopena 2a/1. G-169 

WO tys. zł NAGRODY za zwrot dokumentów na nazwisko Edward Smok. 
BO 

POSZUKUJĘ M-3 w Przemyślu. Przemyśl, tel. 59-55. G-171 

. OKAZJA! OTVC SANYO, 14 cali, remote control, gwarancja - 3 mln 

r--------------------------. 300 tys. zł. Przemyśl, ul. Hoża 37. G-I64 

Hurtownia 
Artykułów Przemysłowych 

"KABLOTEX" 
Jarosław, ul. Flisacka 4, tel. 24-71 

oferuje 
po niskich cenach 

• kable ziemne YAKY,YKY 
• przewody jedn~ i wieIożyłowe YDY, DY 
• drut nawojowy DNE, DNEE 

• rurki instalacyjne RL, Peszla 
• folia kablowa, bednarka 
• żarówki, świetlówki 

ZAPRASZAMY! 

KUPIĘ połowę budynku z lokalem na działalność handlową w Przemyślu. 
Przemyśl, tel. 74-15. lub 38-07 G-148 / 2 

SPRZEDAM działkę budowlaną 7 arów. Wiktor Baran, Przemyśl, Sadowa 
2 - Wilcze. G-173 /2 

PILNIE TANIO SPRZEDAM działkę budowlaną 0,38 ha w Przemyślu. 
WiadomOŚĆ! Sułkowskiego 4/5, Przemyśl. G-174 

SPRZEDAM ostrzałki do pił trakowych półautomatyczne, nowe. Można 
również ostrzyć piły taśmowe, tarczowe. Bardzo atrakcyjna cena. Wiadomość: 
Kolbuszowa, tel. 71-729, 13-16. G-170 

KOREPETYCJE z chemii. Przemyśl, tel. grzecznościowy 47-321. G-178 

G-176 INSTALOWANIE domofonów. Przemyśl, tel. 12-14, wewn. 157. G-179/4 
L-______________________________________ ~ 

o KA Z J A! 

Agencja "R a t ID i x" 

oferuje kilkadziesiąt 
dochodowych propozycji 

zarobkowych m. in.: 
- PROSTE CHAŁUPNICTWO 
- ORYGINALNE USŁUGI 
- NIETYPOWY HANDEL W OPARCIU O NA-

,SZE MATERIAŁ y 
~ WIELE INNYCH 

CH CESZ ZAROBIĆ? N API SZ! 

Informacje otrzymasz bezpłatnie-pod adresem: 
A.I. Ratmix, box 29, 26-609 Radom. Prosimy 
o przysłanie zaadresowanej koperty zwrotnej 
i dwóch znaczków luzem. 

G-17V-J 

FIRMA 
zatrudni wysoko kwalifikowane 
szwaczki z długoletnim stażem 
pracy. 
I n f o r m a c je: Przemyśl, ul. Łukasińskiego 8, 
tel. 47-008, 47-508 

TYGODNIK "POGRANICZE" 

G-168 

Redaguje zespół, red. naczelny C z e s ł a w D u ś k o. Adres 
redakcji: 37-700 Przemyśl, ul. Waygarta 8, te1.30-22, skr. 
poczt. 349. 

Wydawca: "PUBLIKATOR", spółka z 0.0. (współpraca 

PHU "ANART"). NR INDEKSU 371920. 
Przedstawiciel ,,Pogranicza" w Jarosławiu - red. 

Zdzisław Paszyński (tel. 71-197). 
Druk: Spółdzielnia Inwalidów "PRACA" w Przemyślu. 
Materiałów nie zamówionych redakcja nie zwraca. Za

strzegamy sobie prawo skracania tekstów i zmiany tytułów. 
Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń. 
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OGŁOSZENIA DO "POGRANICZA" 
PRZYJMOWANE SĄ: 

• w redakcj 
• w Towarzystwie Mmtc.mym w Przemyślu - Rynek 4 (9 - 14); 
• W Biuru Turystyki "POWNEZ" w Przemyślu - ul. Piotra Skargi 2 (9-16) 
• w Domu RobotDiczym w Przemyślu - uj. Barska 15 (dawna Waryńslciego), II 

piętro, pokój na wprost schodów; 
• w pawilonie MPK w Przemyiu - ul. Jagiellońska, od poniedziałku do piątku 

włącznie (15 - 17); 
• w Biuru Ogłoszeń I RekJam w Rzeszqwie - ul. HolTmanowej 3; 
• w Biuru Ogloszeń I Reklam "GARMbND" w Krakowie, pL Szczepamki 2. 

CEGIELNIA 

I S. CZEKAJ l-z. BESZ 

Przemyśl, ul. Ceramiczna 17 (tel. 25-51) 

oferuje 
• cegłę pełDlł ręczDlł (ostatnie 50 tys. sztuk w tym roku); 

• pustaki iuiJowe (cale i połówki); 
• usługi transportowe (samochody ciężarowe - ceny w granicach 

miasta już od 50000 zł za.kurs); 

• usługi murarsko-sztukatorskie (remonty, adaptacje pomieszczeń,sty
lowy wystrój wnętrz, budowa kominków, gzymsy, rozety, listwy 

ozdobne, odlewy gipsowe na potrzeby rewaloryzacji obiektów zabyt

kowych itp.). G-IOl/4 

BIURO TURYSTYKI 

IOLONE:~ 
PRZEMYSL, ul. P. Skargi 2 (teJ. 69-88, tlx 0633453) 
JAROSLAW, uł. Rynek 20 (tel. 54-20) 
RZESZÓW, ul. Grunwaldzka 18 (tel. 331-49) 

z a p r a s Z a na: 

• WYCIECZKI DO PARYŻA (4 dni, noclegi, śniadania i kolacje 
+ przewodnik - 2 000 000 zł), 

• WYCIECZKI DO WIEDNIA (4 dni, l nocleg we Wiedniu, 2 w Bra
tysławie - 600 000 zł), 

• WYCIECZKI NA ZAKUPY DO WIEDNIA (350 000 zł) i NA 
WĘGRY (150 000 zł) - w każdy czwartek o godz. 1530, 

• WYCIECZKI NA MALTĘ (autobusem - 4 500 000 zł), 

• WYCIECZKĘ DO EGIPTU (od 10 do 20 X br. - wyżywienie, 

noclegi, podróż samolotem, ubezpieczenie - 8 500 000 zł), 

• PRZEJAWY KOMFORTOWYM AUTOKAREM do Niemiec, 
Włoch i Paryża (tam i z powrotem), 

• WYJAZD DO ZSRR - vouchery indywidualne i grupowe (10% 

zniżki), 

Organizujemy ponadto PIELGRZYMKI DO R~U I LOURDES, 

przygotowujemy również 30.<Jniowy wyjazd do USA jesienią br. 

ZAPRASZAMY! 
G-l 00/4 

N aprawa i konserwacja 

maszyn do szycia 

PRZEMYSL, ul. Grzegorza 9 

czynne od 12 do 18. 

G-177 

r " 
PHU ANART" " 

w Przemyślu 

przy ul. ZWM 

tel. 37-14 

zaprasza 
do nowo otwartej hurtowni 

art. cukierniczych znanych 

firm niemieckich (bezpłatna 

dostawa do sklepu) 

ponadto 

oferuje 
~ meble 
~ sprzęt RTV 

~ artykuły spożywcze 

i gospodarstwa do

mowego 

Polecamy sprzedaż ratalną 

(50% wpłaty w dniu zakupu 

plus koszty manipulacyjne; 

reszta spłaty - w trzech ra

tach miesięcznych) 

SALON HANDLOWY 
- Przemyśl, ul. Sportowa 7 
GIEŁDA MEBLOWO-TELE
WIZYJNA, Przemyśl, ul. 
ZWM 17, tel. 37-14 

\. G-40/4 ~ 



PRAWDZIWA 
MAGIA DRZEW 

Drzewa mogą nam pomóc nie 
tyłko w przypadku kłopotów ze 
zdrowiem. Potrafią również wpły
wać pozytywnie na nasz stan ducha. 
O tym wiedzą wszyscy i są to sprawy 
oczywiste. Drzewa potrafią również 

Z 
It.llłh~/~1 

ł'~df~,,~ 

ZUPA PIECZARKOWA 
PYSZNA 

W litrze wody ugotować 3 łyżki 
kaszy perłowej, przetrzeć przez sito, 
dodać startą na grubej tarce mar
chewkę, pietruszkę i seler. Osobno 
podsmażyć na maśle drobno po
szatkowane pieczarki (ok. 15 dag), 
włożyć do przygotowanego wywa
ru, podprawić śmietaną z żółtkiem, 
posolić. Do takiej zupy najsmacz
niejszy jest groszek ptysiowy. 

KAPUSTA KISZONA 
do szybkiego zużycia 

Cienko poszatkowaną główkę 
kapusty białej ułożyć w kamiennym 
garnku i zalać słoną wodą, scedzoną 

znacznie więcej. Mogą pomóc 
w konkretnych problemach i w is
totny sposób wpływają na te, li nie 
inne obszary naszej osobowości. 

LIPA - jest klasycznym drze
wem miłości. Nastraja serce i czyni 
je delikatnym, zdolnym do naJbar
dziej subtelnych uczuć (nie darmo 
więc Jan Kochanowski pod nią 
spędzał najmilsze chwile, a chętna 
Muza szeptała mu do ucha naj
piękniejsze strofy). Lipa wzmacnia 
zdolność kochania. Ożywia i od
mładza. Wzmaga ruchliwość 

i wzmacnia cały organizm. 
BUK - pomaga przy bólach 

głowy, migrenie, przy przepracowa
niu i trudnościach w koncentracji. 
JARZĘBINA- drzewo zaiste 

niezwykłe. Wzmacnia wolę i posia
da magiczną siłę. Aktywizuje 
podświadomość i siłę woli. Pomaga 
przy podejmowaniu właściwej decy-

z ugotowanych ziemniaków. Gar
nek, lekko nakryty, pozostawić 

w ciepłym miejscu na 3-4 dni. Taką 
kapustę gotuje się wraz z kwasem 
i podprawia zasmażką ze słoninki 
i cebuJki. Kto lubi - może zalać 

zasmażkę szklanką kwaśnej śmieta

ny. Jeszcze przez lO minut poddusić 
kapustę· 

ZAPIEKANKA Z SEREM 
60 dag ziemniaków, lO dag żółte

go sera, 10 dag białego sera, l jajko, 
olej, pół szklanki śmietany, sól, 
pieprz do smaku. 

Ziemniaki, dobrze umyte, upiec 
w piekarniku lub ugotować w mun
durkach. Lekko przestudzić, obrać 
ze skórki, podzielić na połówki. Do 
żaroodpornego naczynia wlać olej 
(aby równo przykrył dno) i ułożyć 
połówki ziemniaków przecięciem 
do góry. Żółty ser zetrzeć na jarzy
nowej tarce, twaróg rozgnieść wide
lcem. Oba sery, jajko i śmietanę 

. wymieszać na jednolitą masę, do
prawić do smaku solą i pieprzem. 
Wyłożyć masę na ziemniaki i zapiec 
w piekarniku, aż wierzch ładnie się 
zrumieni. Podawać z surówką. 

zji. Ją właśnie powinniśmy prosić 
o pomoc, jeśli nie wiemy, jak 
wybrnąć z jakiejś trudnej sytuacji, 
jeśli wahamy się, nie wiedząc, który 
z wariantów postępowania przynie
sie nam optymalne efekty. 

SOSNA - ma ognisty charakter. 
Leczy oskrzela, działa ożywiająco, 
odświeża energię. Pomaga przy ast
mie, kaszlu i zapaleniu oskrzeli. 
Wzmacnia oskrzela i płuca. 

KASZTAN - wzmacnia opano
wanie, poczucie godności, sprowa
dza spokój. Nie darmo w czasie 
matur kwitną kasztany. Przecież 

właśnie spokój, opanowanie i jas
noŚĆ umysłu są zdającym najbar
dziej potrzebne. Dodatkowo daje 
siłę, aby się odnałeić. Korzystnie 
oddziaływuje na włosy. 
ŚWIERK- oczyszcza powietrze 

i aurę człowieka od wszystkich nie
godnych myśli. Popatrzmy więc 

z podziwem i szacunkiem na nie
zwykłą mądrość naszych przod
ków, będącą jakby wynikiem jakie
goś cudownego natchnienia, że 
właśnie świerk łączony jest z naj
piękniejszym okresem w ciągu roku 
- ze świętami Bożego Narodzenia. 
Świerk wzmacnia serce. Leczy sys
tem nerwowy, bóle stawów i zapale
nie korzonków nerwowych. Działa 
niezwykJe korzystnie na nasze sa
mopoczucie i nastraja optymistycz
nie. 
DĄB - jest drzewem świętym. 

Już nasi pradziadowie uważali go 
zawsze za takie. Jest symbolem siły 
i energii życiowej. Porządkuje nasze 
myśli i wzmacnia rozum. Pomaga 
przy podejmowaniu decyzji. Daje 
moc i rozwagę, sprawiedliwy sąd 
i trafną ocenę. Nie darmo więc 
władcy nasi, odprawiając sądy, za
siadali właśnie pod dębami. 

TERESA 

- To jest karuzela, która przypomina, że czasem jest sję na wozje, 
a częściej pod wozem ... 

PHU .ANART" 
PmmySl 

uJ. ZWM )7 

lei 37·)4 

Rys. EDWARD KMIECIK 

Krzyżówka z hasłem 

Poziomo: l) do rozwiązania, 8) pomysłodawca, 9) na czele, 10) su

chołuska, 11) czapka wojskowa z płaskim denkiem, 12) z tanim mięsem, 15) 

lewatywa, 17) zwierzę wodno-lądowe, 18) starogrecki rynek, 19) knowanie, 

21) dopływ lrtyszu, 24) miasto w województwie olsztyńskim, 26) najeźdżca, 

27) kalumnia, 28) nazwisko od jabłoni, 29) perska sala tronowa. 

Pionowo: 1) zbrojne zajęcie innego państwa, 2) rejterada, 3) lekkoduch, 4) 

wagi lub odległości, 5) klapa, 6) rzeki do morza, 7) tytularny urząd dworski, 

l3) ręczna maszyna do liczenia, 14) na trasie Lublin -- Puławy, 16) 

próżniak, 20) skrócony aksjomat, 21) wodospad w FinJandii, 22) festyn, 23) 

pulpa, 24) ogół gazet, 25) ciemnobrunatny barwnik. 

litery z pól od l do 35 uhforzlł baslo, które wystarczy uadesłać jako 

rozl'rilłZanie - NA KARCIE POCZTOWEJ Z KUPONEM - w terminie 

tygodniowym od ukazania się aumeru. Pral'ridłowe roz1'rilłZania wezmlł udział 

w losowaniu uagród ,,ANARTU". 

* * * 
ROZWIĄZANIE KRZYtóWK1 Z N-RU 16: 

Hasło: ,,Korzystne traasakcje zapewnia Ilrma ANART". 

Nagrody ,,ANARTU" otrzymują: ZygmlDt Walaszek z Bacbórca, JoIauta No .. ak 

z Goi_czyny LaDcuckiej, Agnieszka Szkólska i Maria Słoboda z Przemyśla oraz 

CzesI... Barski ze Stilbu. 

H 

WAGA (23 IX - 23 X) 

Twoje marzenia się spełniają, 

choć zdawały się być tak abstrak

cyjne. Marz zatem dalej. Może coś 

ciekawego z tego wyniknie. Uważaj 

jednak na zdrowie! 

SKORPION (24 X - 22 XI) 

Hierarchia wartości wzięła w łeb? 

Pociesz się, że nie ostatni raz. Jed

nak nie podupadaj na duchu. Mu

sisz mieć jakiś swój kanon, by nie 

zostać chorągiewką na wietrze. 

STRZELEC (23 XI - 21 Xll) 

Nie poszedłeś, a teraz żałujesz. 

Trudno-- chciałeś się wzruszać 

samotnie, więc nadal słuchaj nagrań 

"Czerwonych Gitar". AJe wiedz, że 

Ona tam była, w nadziei, że spotka 

Ciebie. 

KOZIOROŻEC (22 XII - 20 I) 

Najtrudniej prorokować na włas

nym podwórku - stara to prawda. 

Daj więc sobie z tym spokój. Ciesz 

się tym co niesie dzień i nie wy

szukuj coraz to nowych pro

blemów. 

WODNIK (21 I - 20 II) 

Stajesz do egzaminu? Czegóż się 

nie robi dJa pienIędzy. Mimowszys

tko - powodzenia! Oby Cię zaak

ceptowano! A reszta to już Twoje 

zmartwienie ... 

RYBY (21 II - 2O(1) 

Zachowujecie się tak, jakby życie 

z Was uleciało. Tak. nie może być, 

musicie być ofensywne ze zdwojoną 

mocą! W przeciwnym razie zjedzą 

Was w kaszy, i to bardzo szybko. 

BARAN (21 III - 20 IV) 

Uparciuch z Ciebie niesamowity! 

Nie można' czekać? AJeż można, 

można, jednak nie z Twoją naturą. 

Na szczęście finał zadowala wszyst

kich. Jeszcze raz wyszedłeś zwy

cięsko. 

BYK (21 IV - 21 V) 

AJeż jesteś zadziorny! Nie po

puścisz ani o jotę. Chyba jednak tak 

trzeba -- gwałt niech się gwałtem 

odciska. Nie chodź, na wszelki wy

padek, po ciemnych zaułkach! 

BUŹNIĘT A (22 V - 21 VI) 
Widać, że służy Wam ta nowa 

rola. Pierwsze kroki całkiem udane. 

Strzeźcie się jednak zlych do

radców! To największe niebezpie

czeństwo! 

RAK (22 VI - 22 Vll) 

Ostatnie niedyspozycje zdrowot

ne mogły być wynikiem kupowania 

na bazarze żywności zagranicmego 

pochodzenia (niezbyt wiadomego). 

Przestań lecieć na ładne opakowa

nia. 
LEW (23 VII - 23 VIII) 

Nie przepuścisz żadnej okazji do 

zarobienia paru groszy. To się 

chwali, ale z drugiej strony nie po

winieneś tak lekceważyć starych 

przyjaciół. To przykre. 

PANNA (24 VIII - 22 IX) 

No i co, pomożesz? Nie bardzo 

masz kiedy? AJeż m~sz, wystarczy 

odmówić sobie jednej przyjemności 

i już się majdzie czas, a nawet 

fundusze. Przemyśl to. 
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